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SE omiaiatrzoje Karola 2, Telefon 1562-48. 


redaktor | 4096 zastopoa przyjmają od godzimy 
T da. 4 oe Gółudnie 


Wągunkł prenumeraty I 
A TA micjsoowe 2 edbierauiem nu- 
asów w administracji „Eoba” 3 uł. 10 gr. 
IR Odadzenie do domów 40 gr. 
wd Miis Vótycznia 1931 r. prenumerata xamiejaco- 


sa 1cśylkn póGrtową wysoi 2 2], 50 groomies. 
| t 7 zł. wart. (przy zapłacie ry) 


| prawi cala a 2 zalnisami miesięcznie 3 ri 60 gr. 

Zeuner ata, exgrnolozna 4a. D gr. 
Kyr uty asdosłane box pźnaczenta baporuejum 
gwsłżnoe ną xa bezpłatoe Rękopisów zarówno 
ałytych jak | odrzuconych redakeja nie 


zwraca. 


PECO a I O DZEKZIZTA 


| 


Rok VM. NF. 23%, 


Zerwanie rokowań hitlerowców z centrum. 


Nowe wybory w listopadzie ? 


Zaostrzenie sytuacji w Rzeszy. 


r Berlin, 24 sierpnia. Narodowi l rządowej w Prusach. 
ocjaliści zerwali rokowania z cen- |centrum z 
ium w sprawie utworzenia koalicji| by stworzen 


Owacje na cześć Piccarda. 


Prol. Piccard (x) i obok niego (na lewo) asystent Cosyns ukazują się na balkonie 


hotela w- Desenzt:no, by podzięko wać za owacje ludności miasteczka. 
DOZ ESTEE TORZE EZR SE z 


i 


Ateny, 24, 8. W odpowiedzi ma 
Morowa deklarację prasową ,czte- 
stronnictw opozycyjnych, sta- 
włających Venizelosowi szereg za- 
rzutów: między innemi, że nie zasto 
lowa? dotychczas żadnych środków 
blem zagwarantowania 
| | pemej swobody 1 niezawisłości. 
zbliżających się 7 wyborów do ciał u- 
iawodawczych, że popycha kraj do, 
wewnętrznych komplikacy] że wresz 
de wciąga wojsko do polityki wew- 
nitrznej — Venizelos ogłosił w pra- 
sie deklarację, w której zbiia zarzuty. 
opozycji i stara się dowieść. że w wy- 
padku, gdyby ustrój republikański 
znalazł się po wyborach w niebezpie 
czenństwie, republikańska armja ma 
nietylko prawo, ale i obowiązek sta- 
mać w obronie legalnego ustroju i 
konstytucji. A 
Znamiennym jest ustęp, w którym 
Venizelos oświadcza, że gdyby w 
mzyszłych wyborach _ zwyciężyły 
ifonnictwa ludowe (rofaliści), Veni 
ulos nie odda władzy w ich ręce 
file stronnictwo to nie da dostate- 
nych gwarancyj. iż obecny ustrój 
mistwowy nie będzie narażony na 
isbezpieczeństwo. Oświadczenie to 


Dyktatura wojskowa w Grecji ? 


Venizelos nie odda władzy parłamentowi. 


Współpraca | du. Obecnie ta` możliwość 
hitlerowcami umożliwiła- | Wskutek ostatnich wypadków w By 
ie parlamentarnego rzą-| tomiu i ostatecznego fiaska prób po- 


znikła. 


rozumienia z centrum sytuacja rzą- 
du Papena 

skomplikowała się do tego stopnia 
że rozwiązanie Reichstagu jest jedy 
nem wyjściem ze ślepego zaułka. W 
sferach politycznych liczą, si że roz 
wiązanie parlamentu nastapi 


w pierwszych dniąch września, 


a nowe wybofTY zostana wyznaczone 
na dzień 6 listopada. Papen w każ- 
dym razie zmieni przedtem na pod- 
stawie dekretuśsprezydenta Rzeszy, 


oqdynśtje wyborczą: 

Nowe wyboty odbyłyby się już na 
podstawie okręgów jednostkowych, 
podobnie jak t się dzieje w Anglii, 
System list zostanie zarzucony a na 
wet będzie zabroniony. Z każdego 
okręgu wejdzie do parlamentu 

tylkgjieden poseł. 
a mianowicie ten. na którego padnie 
względnie najWiększa liczba głosów. 
Wszystkie inne głosy przepadają. 


ZWANA SG 
Dolar i funt w Łodzi. 


= Prywatnie dolar papierowy W 
żądaniu 890, w płaceniu 8.89; dolar 
złóty w żądaniu 8.958, w płąceniu 
8:64; funt angielski w żądaniu 
41.20, w płaceniu mody rubel złoty 
w żądaniu 4.75 w płaceniu 4.70; 


wywołało: wielkie wrażenie w obozie |marka w żądania 2.11, w płaceniu 


opozycyjnym, komentują. to bowiem | 2.10; 


za 100 franków  frarcuskich 


jako zapowiedź militarnej dyktatury 'w żądaniu 25.10, w płaceniu. 35.00 


Dwóch szpiegów zawisło na szubienicy, 
Egzekucja w Krzemieńcu. 


Krzemieniec, 24.3 — 

Dziś nad ranem stracono na mocy Wy- 
roku sądu doraźnego dwu szpiegów Igna- 
cego Barusza i Ignacego Kowatczuka. 
Rozprawa toczyła się przy drzwiach zam. 
kniętych przez dwa dni i zakończyła się 
wyrokiem skązującym na karę Śmierci. 
Tejegraficzna prośba obrońców o ułaska- 


Katastrofalne skutki burzy w 


wienie przez p. Prezydenta, 
pozostała bez uwzgjędnienia. 

W nadchodzącym tygodniu odbędą się 
przed sądem doraźnym w Krzemieńcu da) 
sze rozprawy przeciwko członkom band 
szpiegowskich. Na ławie oskarżonych 
zasiądzie 9 osób. , 


Wileńszczyźnie, 


Smiertełne harce piorunów. 


Wilno, 24 sierpnia. Burza z pioruna- 
ini która przeszła nad powiatami po- 
stawskim i  brasławskim wyrządziła 
poważne szkody na wsi i spowodowar 
ła otiary w ludziach i żywym mwenta- 
Tzu, 


W gminie duniłowickiej u Floriana 
Szłalera w. kol. Bojarowszczyzna spáli- 
ła się stodoła ze zbiorami tegoroczne” 
mi i narzędziami rolniczemi. Straty wy 


Grób masowy 


Wydobyte wraz z okrętem „Niobe“ m fal Bałtyku zwłoki kilkudziesiecin młodocia- .szony, mey 


ofiar „Nioby”. 


„pych maryrtrzy spoczną w masowym grobić 


noszą 5.000 zł. $ 

U Jerzego Mateszki we wsi Siergie- 
jewo również spaliła się stodoła ze zbio 
rami tegoroczmemi. W czasie kiedy pie 
ren uderzył w stodołę spało w nici 
dwóch braci gospodarza Wincenty i 
| Kazimierz. 

Obaj zostali porażeni i 
i w stanie ciężkim odstawieni do szpitą- 
la powiatowego. 

Również od pioruna spaliła się sto- 
doła Marii Kobylnickiej wraz ze zbio- 
rami tegorocznemi. 

We wsi Glinszczyna u Ignacego 
Lutockiego ogień spowodowany pio 
runem zniszczył tegoroczne zbiory i 
narzędzia rolnicze. 


W m. Postawy płorun 
zabił konia. 


nafeżącego do Aleksandra Szumskie 
go r 
W pok. brasławskim w zaścianku 
Kolniszki od pioruna spalił się dom 
mieszkalny oraz zbiory żyta» jeczmie 
nia na szkodę Symforjana Koraluka 
Straty wynoszą*2,000 zł, We wsi 
Czuryłowo gn leonpońskiej spaliła 
się od pioruna stodoła z żytem i sia 
nem. Straty nie ustalone. 


_ We wsi Nowinka-Dubniki gm. 
jodskiej ogień spowodowany pioru -- 
nem zniszczył stodołę A. Babronka, 
wartości 4,000 zł., i stodołe Pawła 
Puszkerowa we wsi Maciesze tejże 
gminy wart. 1,000 zł. 


Poza tem piorun zabił Ignacego 
Bejnara lat 33 w zaścianku Dzimo- 
dowo, gm. jodzkiej. Powstały jedno 
cześnie pożar został w zarodku uga 
M 


ghi 


Łódź, Środa 24 sierpnia 1932 r. 


m 3 WOROZEZLEYZTYANY E 


Ceny ogło szeń : 


rzed tekstom t, © i-sza strona 40 gr, za w» men 


tam, strona 5 lam. w tekście 40) gr. pokrao; 
15 gr. zwyczajne 15 gr., strona 10 tamów, troti 
|2 gr. za wyraz, dla poszukujących pracy IÙ gs. 
sajmotojsze ogłoszenie 1.20 yra dla bezrobot, | zi, 
Ogłoszenia dwukolorówe o 50 proc. drożej: oęło* 
drożt 


szenia zagraniczaos ' trójkołorow: proc 


La termiu druku, ' treść! ogłoszeń udininistrne 


PPK.C 


nie odpowiada. 


Dorocznym zwyczajem obchodzono uroczyście w Budapeszcie dzień św. 


Stefana, patrona korony węgierskiej. 


procesji z relikwiami św. Stefana. 
=- 2z duchowieństwo 1 otoczona 
dia Ce i Who 


Na.ilustracji widzimy fragment 

Minijaturowa trumna niesiona przez 

przybranych: wbogate stroje histo- 
Gmer ryczne honwiedów. 


Obiężony uwodziciel. 


Tium chciał dokonać samosądu nad zbrodniarzem. 


Częstochowa, 24.8 — 


rę, rzucił się na nieszczęśliwą dziewczynę 


Przy uj. Garncarskiej 5 zajmował 3 | począł kopać ją nogami po brzuchu, 


pokojowe mieszkanie kupiec Nuchim Dan 
kowicz, posiadający liczną rodzinę. Przed 
kilku miesiącami Dankowicz zgodził do 
służby młodą i łądną służącą ze wsi, któ- 
rą po dłuższem majtretowaniu skłonił do 
ulęgłości..brzed kilku dniami Dankowicz, 
obawisjąć się skażdaju, wyrzucił dziewczy 
nę ze służby, jednak w dniu wczorajszym 
zgłosiła się ona ponownie, oświadczając 
Dankowiczowi. że jest w stanie odmien- 
nym i błagała go o pieniądze 
na pobyt w szpitafu. 

Dankowicz wściekły, że rozmowy słucha 
żona, która natychmiast wszczęła awantu. 


X :0:X— 


Na krzyk ofiary, przed mieszkaniem 

Dankowicza 

zebrał się ojbrzymi tłum, 
który, dowiedziawszy -się a krzywdzie 
dziewczyny, usiłował wtargnąć do miesz. 
kanią dja dokonania samosądu nad ńiejudz 
kim uwodzicielerń.-Razpoczęło'Się puz 

formajne objężenie domu, .. 
przyczem tłum wzrósł do kijkuset osób i 
kto wie, jakby: się. sprawa. zakończyła, gdy 
by nie interwencja policji. Dziewczynę w 
stanie groźnym odwieziono do  Szpitaja. 
Zajście wywołało silne poruszenie w mie- 
ście. 


25 złotych dukatów 


zrabowali cyganie 


Tarnowskie Góry 24. 8. Do namio 
tu „króla' cyganów Michała Kwieki 
przy ul. Nakielskiej w Tarnowskich 
Górach. 


wpadło ą-ch uzbrojonych cyganów 


którzy rewolwerami steroryzowali 
„królową  cygańską*  Michałową 
Kwiekową i jej dzieci, zmuszając ją 
do wydania 25 dukatów, wartości 
2,200 zł. Byli to cyganie Iwan Har 
bacz jego syn, posługujący się fałszy 
wym paszportem na nazwisko Grze 
gorza Kwieka, oraz Nikita Koście- 
niak. Wszyscy pochodza z pow. sta 
nisławowskiego. Cyganie ci po doko 
naniu rabunku -odjechali w kierunku 
Krakowa. 


swemu „królowi“. 


Zarządzono za nimi pościg. W ra 
zie ich ujęcia staną 


oni przed sądem doraźnym, 


za zbrodnie napadu rabunkowego. 
„Król! cyganów Michał Kwiek bawi 
obecnie w Tarnowskich Górach, 
gdzie przeprowadza rejestrację swe 
ich cygańskich poddanych. 


Z lotniska berlińskiego wyleciało 39 aparı tów do lotu okrężnego dookoła Europy, 
Po lewej stronie: Wiceminister Königs da je znak do startu. Po prawej: Ustawiona 
do startą samoloty tu chwila need odlotem 


ı przechodniów i kąpiących się: 
Ńmie, tatuś tonie, ratunku!“ 


Udane próby samolotu rakietowego. 
Aparat-model wylądował bez wypadku. 


Berlin, 24 sierpnia. Dzienniki za- 
mieszczają obszerne sprawozdania z prób 
modelu samolotu rakietowego, które edby 
ły się w Osnabrück. Modele, oprtecowune 
przez inżyniera Tillinga, wykazały nadzwy 
czajne zalety, startują z rosnącą szybkością, 
wzbijając się na wielką wysokość i krążąc 
nad lotaiskiem, 

zgodnie z ustawieniem sterów. 
Próba wysokości lotu przeszła wszelkie 


„Tatuś tonie! 


oczekiwaniu wynalazcy. Model wzbił się na 
wysokość 1,500 metrów, gdzie wybuchła 
ostatnia rakieta, Wtedy samolot, straciw- 
szy szybkość, splanował nt ziemię, nie 
uszkodzony. 

Prasa, rozpatrując wyniki prób w Osna 
brfick, rokuje modelowi inżyniera Tillinga 
świetae widoki rozwoju. Wedle powszech 
nego przekonania, komunikacja rakietowa 
jest kwestją niedalekiej przyszłości. 


Tatuś tonie!” 


Tragedja dziecka na brzegu Wisły. 


Warszawa, 24 sierpnia. Na brzegu 
Wisły koło mostu kolejowego rozegrała się 
niezwykla tragedja. Małe dziecko poczęło 
rozpaczliwym krzykiem wzywać pomocy 
„Tatuś to 


| Jak stwierdzono, urzędnik państwowej 
wytwórni papierów wartościowych, 32-letni 
Maurycy Grabowski, udał ię po całodzien 
nej pracy w biurze wraz z dzieckiem „do 
Wisły celem zażycia kąpieli. Grabowski 


nie umiejąc pływać, 
uczył się właśnie tej sztuki i w pewnym 
momencie porwany przez zimny prąd do- 
stał skurczu i znikł pod powierzchnią wo 
dy. 

* Dziecko wrywało pomocy i niebawem 
rzucili się nk ratunek znajdujący się obok 
piaskurze. Topielca wydobyto, lecz mimo 
wytężonego ratunku wezwanego pogotowia 
nie udało się go przywrócić do życia. 


k 


bg 


Machinacje eleganckiego adwokata. 


Rok więzienia dia niedoszłogo wydawcy. 


Warszawa, 24. 8. Przed sądem 
fokr. w Warszawie stanął b. adwokat 
lwowski Henryk Awin, raz już kara 
ny za przywłaszczenie. Awin bardzo 
elegancki młody człowiek, wypłynął 
iww Warszawie jako sekretarz osobis- 
ty dyr. Moszkowicza, współwłaści— 
ciela modnej kawiarni „Adria* Awin 
Iimaobserwował na terenie stolicy brak 
populąrnego pisma gospodarczego, 
począł więc składać wizyty dyrekto- 
rom banków i instytucy przemysło 
wych, jednając je dla swej idei, jak 
również angażując pracowników do 
redakcji i administracji, mającego 
powstać tygodnika. Oczywiście an— 
ważował zawsze PROF” 

pobierając wysokie kaucije. „.__ 

Nowe pismo gospodarcze, które 
miało być zatytułowane „Obrona“, 
nie wyszło nigdy, natomiast pienią-- 
dze pobrane za kaucje, rozeszły się 


I 


Prok. Różycki wskazując że b, adwo 
kat Awin był już karany, żądał suro 
wego wyroku. Sąd skazał oskarżone- 
go_na rok więzienia. 


Po ogłoszeniu wyroku, elegancki 

Kryminalista wydobył z kieszeni ka- 
lendarzyk i zanotował sobie ołów- 
kiem datę ukończenia kary, 
następnie skłonił się grzecznie i wy 
szedł pod eskortą policji do celi wię- 
ziennej. 
WI EEWTUFTT UB WASIITLFU nn PUETTEZI WETO" TT 
POSZUKUJĘ 2 pokojów z kuchnią I wszelktemi 
wygodami w okołicy Karola. Pośrednicy pożą- 
dant Oferty sub. „P. S.*, 


POKÓJ słoneczny umeblowany z  osobnem 
wejściem do wynajęch. UL. Główna 33, m. 
52. 


STEFAN Rocicki Księży Młyn 9 zgubił doku: 
menty Szkolne wyd. w P, Szk, Włók, w Łodzi 
1 fme dokumenty. 


Doktór 


Dr. mad. 


ZIOMKOWSKIHL Lubicz 


ul. 6 Sierpnia 2. 
Choroby skórne | weneryczńie 


od 8 — 8.30, 2 — 4 i 7.30 — 9 wlacs. 
w niedz. od 19 — 1 p. poł. 


Dla pań oddzielna poczekalnia. 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 


Dr. med. 


HELLER 


spce chorób skórnych, wenerycznych 
i moczopłciowych. 


przeprowadził się na ul. 
Traugutta S tel, 179-89 
Przyjmuje do 10 r. l od 4—8 wiecz. w niedzielę 
iywięta 11—2 pp. dla pań oddzielna poezekalnia 


Doktór 


KLEINGER 
powrócił 

spec. chor, wenerycznych, skór- 
mych i włosów 
(porady seksualne) 


Andrzeja 2 tel. 132-28 


| Przyjmuje od 9—11 i od 5—8 w niedzielę Í 


iwleta od 10 — 12. 


Dr. med, 


Niewiażskxi 
ul. Andrzeja 5 Tel 159 - 40 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczopiciowo. 


Przyjmuje od 8 do 11 i od 5 do 9 pp. 


powrócił 
specjalista chorób skórnych, 
wenerycznych i moczopłciowych. 
Cegielniana 7, — telefon 141-32 


Przyjmuje od g. 8 — 10, 12 — 2,5 — 8 w. 
W niedziele i święta ed 9 — 11. 


Dr. Med. 


Sommer 


powrócił 
UL. 6. SIERPNIA 1. Tel. 220-26 


skórne weneryczne i kobiece 


Od 9 —1i od 5 — 9 wiecu, 
W niedz, od 10 — 1, 


chor, 


DOKTOR 


H. WOŁKOWYSKI 


Powrócił 
Cegielniana Nr. 4, telefon 216-90 
Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych I maoczopłciowych. 
Leczenie lampą kwarcową, 
Przyjmuje od gods, 8—2 i od 5—9, w niedzielę 
i śęwita od g. 9—1* 


Dr. med. 


S. NEUMARK 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 


Moniuszki Nr. 5, tel. 170-50 


W niedziele i święta od 9 do 1 p.p. Przyjmaje 12 — 21 od 6 — 8 w. w niedzielę 


Dla pań oddzielna poczekalnia. 


„RAKIETA” 


Sienkiewicza 40. Tel 141-22. 


Jedyny letni Kino-Tentr dźwiękowy w ogrodzie ! 


i święta od 10 — 1 p. p. 
TEOTIA BO 


Od 24 sierpnia 
i dni następnych 


CEERI 
pźwiękowe VL EIEEE 
Kino -Teatry a Ke aese 
Premjera 
Poraz pierwszy 
A dwa" w Łodzi 
Przejazd 2. 
IZESTWIZTR P KAARWYWEZPAESZA 
DZWIĘKOWE Niebywały, po- 


„GRAND-KINO” 


Dziś 
Wielka premjera! 


tężny, egzotycz= 
ny film nad filmy 


Arcydzieło 
przewyższające 
„Białe 


Cienie. 


Ramon Novarro 


„Nad ranem” 


een 


Zdarzenia i wypadki 


(—) Jspończycy rozpoczęli ofcnzywę w kie- 
runku prowincji  Jehol, gdzie toczą się zażarte 
walki. Plany japońskie zmierzają do przyłączenia 


tej prowincji do Mandżurji 


Plany te napotykają na wielkie trudności. Ge- za 


neral Czang Tsue Liang zdecydowany jest na 
energiczną interwencję. Oddziały jego skoncen- 
trowane są jednak głównie na południe od Wiel- 
kiego Muru Chińskiego. Generał chiński oświad- 
walki 
dopiero wówczas, gdy wojska japońskie przekro- 
czą Mur Chiński, 

(—) Rząd niemiecki ogłosił w sprawie zajść 
w Bytomiu następujący komunikat. 

Wobec aktów gwałtu w walce  wewnętrzno- 
politycznej, narażającej w najwyższym stopniu na 
stwank autorytet państwa, rząd Rzeszy wprowa: 
dził najostrzejsze kary przeciwko _ terorowi poli- 
tycznemu. Z chwilą wejścia w życie dekretu mu 
si on być stosowany wobec wszystkich. którzy ne- 
ruszają przepisy ustaw, bez względu na osoby lub 
partje. Rząd Rzeszy uważa za konieczne zastoso: 
wanie wszystkich środków siły, jakiemi państwo 
rozporządza, celem przestrzegania praw i nie ścier- 
pi, aby jakiekolwiek stronnictwo występowało 
przeciwko zarządzeniom. Komunikat porusza spra: 
wę wyroku sądu w Bytomiu przeciwko  hitlerow- 
com — namiętny atak podjudzonej opinji publicz- 
nej przeciwko temu wyrokowi powinien  twrócić 
się przeciwko sprawcom krwawego wydarzeniu, 
nie przeciwko rządowi, który w interesie ogółu 
mnsiał wydać tak ostre zarządzenia. 

(—) Hitler wysłał do skazanych na 
BE pospto polskiego robotnika w 

pięciu bojowców następującą de 
peszę: 

„Towarzysze moi. W oblicza tego po 
twornego, krwawego wyroku łączę się z wa 


mi w uczuciu bezgraniczńego _przywiązu. 
nia. Wolność wasza od = 


tej chwili jest spra 
wą naszego honoru, zaś walka przeciw rzą 
dowi, który dopuścił do wyroku — na 
szym obowiązkiem”, 

(—) Dziś rano wyruszyły dwa samoloty 
do lotu ponad Atlantykiem. W jednym bie 
rze udział rodzina Hutchinson, która odle 
ciała z Nowego Jorku do Saint John w sta 
nie New Brunswick x zamiurem  lecenia 
przez Atlantyk do Anglji. Dragi lot roz 
poczęli dwaj lotnicy Lee i Bochkon. Wyru 
szyli oni o godz. 10 m. 15 według czasu no 
wejorskiego z Barre Vermont do Harbourg 
grace w Nowej Ziemi. Celem lotu ich jest 
Oslo. 

(—) Wobec niemożności dojścia do po 
rozumienia pomiędzy  przedstawicielami 
zakładów tkackich a przedstawicielami ro- 
botników w Mhnchesterze oczekiwane jest 
ogłoszenie strajku w przemyśle tkackim 
hrabstwa Lancashire, © ;- 


czył, że zdecydowany jest na prowadzenie 


Strajk priwdopodobnie” rożpocznie* się FH. ROZANER 


w sobotę. Robotnicy sę zdania, iż zgoda 
z ich strony na redukcję zarobków w ni- 
czem nie przyczyniłaby się do popruwy sto 
sunków w przemyśle tkackim i po upływie 
roku właściciele przedsiębiorstw mapropono 
waliby ponowne obniżenie płacy. 

Na 16 tysięcy konduktorów autobusów 
w [Londynie 12 tysięcy wypowiedziało się 
przeciwko obniżeniu zarobków. Prawdopo 
dobnym jest wybuch strajku. 

(—) Włosi wycofali się z raidu dooko 
ła Europy z powodu defektów motorów i 
apuratów, 

(—) Parlament austrjacki po sprzeciwie 
rady związkowej ponownie i ostatecznie za 
twierdził umowę lozańską. 

(—) Holandja nie wpuściła delegacji 
sowieckiej na „kongres antywojenny* w 
Amsterdamie. 

(—) W stolicy Brtzylji Rio de Janeiro 
wybuchła rewolucja. Wojsko połączyło się 
z tłumem i opanowało gmachy publiczne. 

W ciągu całego dnia toczyły się nb uli. 
cach krwawe walki, w których padło prze” 
szło 200 zabitych. Na pomoc rządowi śpie 
szą wierne pułki z prowincji. 

(—) Polska eskadre składająca się z 
kontrtorpedowców „Wicher“, „Burm“, ` i 
łodzi podwodnych Wilk, Żbik i Ryś udały 
się do Szwecji z oficjalną wizytą. 

(—) W Jastarni utonęli dwaj studenci 
Jerzy Stoleman z Warszawy i Gaspary z 
Sosnowca, podczas wycieczki kajakiem. 

(—) W Warszuwie przeprowadzoao re 
wizję w lokalu Wyzwolenia, gdzie poszuki 
wano odezw, wzywających ludność wiejską, 
do bojkotu na pewien czas targowisk miej 
skich. 


Nad 
| program: 


PEEP Em Zo — OE EEDOEC HE By M ne n = 
' -jr X J t 


jstości miał tu miejsce następujący wypa- 


czaruje i zachwyca 
w filmie p. t 


Ma ZJ, 


aanas wą 


Alarm o napadzie na radjostację, 


Epilog zabawy w barze. 
Z Wilna donoszą: z napojami alkoholowemi. 


Nocy wezorajszej 2 komisarjat policji Witicano do domu dość późno w stanie 
ularmowany został wiadomością, że do |rozbawionym. W pobliżu radjostacji zatrzy 
lokalu Wileńskiej Radjo - Stacji na Zwie |mało wracających kilku podejrzanych 
rzyńcu wtargnęli rabusie, Wiadomość tę |osobników, którzy zażądali od woźnego by 
zakomunikowała telefonicznie polieji żona | wrócił wraz z nimi do restauracji i poczę. 
woźnego ` radjostacji Liszewska. stował ich wódką. Na propozycję tę Liszew 

Niezwłocznie po otrzymaniu tej alarmu |ski odpowiedział odmownie co nie porłcbał, 
jącej wiadomości na miejsce wypadku wy. jsię napastującym, wobec czego rzucili się 
jechała taksówka z funkcjonarjuszami po |oni na Liszewskiego i Kowt:lewskiego obali 
licji śledczej i mundurowej. Po przyby |li na ziemię i zaczęli bić usiłując równie 
ciu na miejsce wypadku okazało się, że |sięgnąć do kieszeni. Żona napadniętego 
alarm o ntipadzie rabunkowym ma lokal spuściła psa z uwięzi, 

W rzeczywi- |który rzucił się na napastników, sam zaś 
ile miała sił rzuciła się niezwłocznie 


radjostacji jest przesadzony. 
do 
aparatu telefonicznego i zaalarmowała po 
licję. 

Przybyła na miejsce wypadku policje 
zatrzymała kilka osobników, których osa 
dzono w areszcie centralnym. 


dek: 

Tego wieczoru woźny radjostacji To- 

masz Liszewski wraz ze swoją małżonką i 

gościem niejakim Piotrem Kowalewskim 
udali się na zabawę 

do bara „Pod Sosną*, gdzie towarzystwo 

zabwwiło przez kilka godzin  zakrapiając 


Strajk w Zgierzu 


dotychczas nie został zakończony. 

Zgierz, 24 sierpnia. Strajk robotników W dniu wczorajszym do strajku przystą 
sześciu tkalni zgierskich trwa bez przerwy. | pili robotaicy przędztlni czesankowej Ro 
Konferencje obu stron, prowadzone przy |zenbluma przy ulicy 3-go Maja. Fabryka 
współudziale Inspektoratu Pracy toczą się |ta zatrudniała 80 robotników. 

w dalszym ciągu i wróżą pomyślne zakoń- Przyczyną strajku nie wypłacenie przez 
czenie zatargu. administrację fabryki zaległości zarobków. 


Strajk w Widzewskiej Manufakturze 


objął niemal wszystkie działy fabryki. 
Łódź dn. 24 sierpnia. Strajk robotni- | komitetu fabrycznego. Związki do akcji 
kéw Wóidzewskiej Manufaktury dziś zna- |tej nie mieszają się. 
cznie się rozszerzył. s 1 | Sprawa zatargu omawiana bedzie po 
Poza wykończalnią wszystkie działy między dyrekcją, a inspektoratem pracy 
są unieruchomione. dopiero jutro: 
Akcja strajkowa spoczywa w rękach 


Ofiara Głodu. 


Kronika Pogotowia Ratunkowego. 

Łódź, 24 sierpnia. W dniu wczoraj- pad sprawców zamieszkały w tymże dom. 
szym, w godzinach popołudniowych na |handlarz 57-leimi Berek Lander. Poszko 
Starym Rynku 29-letnia Józefa Krakowiak, | dowunemu udzielił pomocy lekarz miejskie 
bezrobotna, zamieszkała przy ulicy Chłod |go pogotowia ratunkowego. 
nej 6, upadła z wycieńczenia. Zawezwany Nu ulicy Zawi i 

| a sawiszy został napadnięty i 

lekarz pogotowia ratunkowego przewiózł pobity przez kilku pijanych osobników 20. 

Da do szpitala przy Zbiorni | eni Mojżesz Chibert, krawiec, zamieszka- 

ejskiej. - - |ły przy ulicy Kilińskiego 50. Chibert od 

R W podwórzu domu przy ulicy ` 6-go |nióeł rany tłuczone głowy i piersi. Pomocy 
Sierpnia 24 został pobity przez niema |uqzieliło mu pogotowie rutunkowe. 


Nazwiska zatrzymanych nie zostały nara 


zie ustalone. Dalsze dochodzenie trwa. 


. 


J 


pr. ped. „.W mieszkaniu . własnem przy ulicy 
Wróblej 1 naiłowała pozbawić się życia 
przez wypicie jukiejś nieznanej trucizny 
65-betnia Katarzyna  Karetz.  Desperatkę 
przewieziono na kurticję do szpitala. 


Narutowicza 9, Tel, 128-98 


Choroby: area moczopłeliowe 


skórne, i 


Przyjmuje od 8—10 rano i 5—8 po p. 


DOM z placem do sprzedania w Rudzie Pabja- 


Way Hiin Dy aed mickiej Władomość ul. Mickiewicza 6. 
MARKOWICZOWA |79570808 2 pokojów z kachnią, przed 
pokojem i wszelkiemi wygodami w okolicy 
Powróciła s Karola. Oferty sub. „Natychmiast L, S.“ 
a 


Choroby skórne Í weneryczne 
Zawadzka 14 tel. 166.35 
Przyjmuje od 8—11 rano i ed 3—8 wieczór 
W aiedziele i święta od 9-aj do 1-ej, 


Dr. S. Kantor 


Choroby skórne, wenery czne I moczopłciowę 
Ewangielicka 2, Tel, 129-45 


Przyjmuje od 8—2 I ed 6—8-ej. 
Dia pań od 5—6, 


Ji Sołowiejczyk 


Specjalista chorób skórnych i we- 
nerycznych 


powrócił 


Piotrkowska 99, tel. 144-92. 
Przyjmuje od 4 — 6 i 8 — 9 wieczór. 


NIE PREZERWATYWY! — 
lecz wyraźnie 
PREZERWATYWY „OLLA“ 


winien Pan żądać, wszystko inne zaś rze- 
komo równie dobro, jak najenergiczniej ed- 
rzucać, 


a Row „OLLA“ 


Dr. Med, 


L.Nitecki 


a a skórne, woneryczne 
moezopłciowe. 


NAWROT 532, tel. 213-18 
przyjmuje od 8 — 10 rano | od 4 — 8 wietz. 
w niedziele I święta ol 9—12 w poł. 


i tą 


na każdej 
marką 


kopercie. 


w-g utworu ARTURA SCHMITZLERA, 


Luksusowy budynek teatralny, zabozpieazony ma wypadek niepogedy I chłodu i xaopa- 
trzony w arządzenia do przedstawień przy świetle dziennzm w ogrodzie. Początek se* 
ansów codziennie o g. 4-ej po pol, w soboty o g. 2-ej po poł, w nledziele į święta o g 
12-ej w poè Na I-szy seans wszystkie miejsea po 50 gr. 
awiarnia w ogredzie czynna caly dzień. 


Ulubieniec Kobiet George O”brien w sensacyjno salonowym filmie p, t. 


FATALNA POMYŁLRA 


Miłostki Księcia Pana 


Sale specjalnie wentylowane. 


„IABU” 


W roli głównej: JOSE MOJICA, który zachwyca, 


oszałamia i wzrusza. 


Ceny miejsc popularne, 


Tanapi kay artystyczny dramat o potężnej erotycznej treści. Reżyserja — słynnego mie 

strza F, W. Murmana. — Fascynujący ten film ogląda się z nicebywałem xaintereso: 

waniem, Piękne melodje! Cudowne tańce! Szczyt techniki i reżyserji | W rolach głów: 

mych występują mieszkańcy mórz południewych i kobiety w strojach Ewy! Nad program* 

Groteska Fleischura oras aktualności Paramountu, Ceny miejsc pomimo bogatego progra” 

mu zujżęnę, — Poęzątek © godz, 4.30 popoł, w sobote i niedzielę o 12,30 ma poranki 
-= - od 50 groszy, 


„EE CEO". 


Życie, poświęcone idei olimpijskiej. 


DOKUMENT WYSIŁKU CZŁOWIEKA.. 


Pamiętniki Piotra de Coubertin. 


Paryż w sierpniu. 
Jest rzeczą zgoła przypadkową, że nie 
mal jednocześnie z zakończeniem zawodów 
olimpijskich w Los Angeles ukazałn się w 
Paryżu książka barona Piotra da Couber 
un, p. t. „Pamiętniki Olimpijskie“, 
` Przypomnieć tutaj trzeba, że właśnie 
autorowi powyższej książki zawdzięczamy 
wznowienie w mowoczesnej formie igrzysk 
olimpijskich. Z pomysłem tym Piotr de 


trudności zostały usunięte, a kwestju kosz 
tów uregulowana w zasadzie, ułożono pro- 
gram pierwszej Olimpjady. 

Dzisiejsi sportowcy nie znają tego pro 
gramu (z 1896 r.) wyszczególniam go więc, 
jak następuje: 

A. Lekka atletyka: biegi na 100 me 
trów, 400, 800, 1500: Na 110 metrów przez 
płotki, Skok wdal, skok wzwyż, skok o 


5 ~ t tyczce.. - 
a: wł po mis pierwszy w Sor Pchnięcie kulą. Rzut dyskiem. Bieg 
Na Aride olimpijskie zapatrywać si maratoia 
ę A ARR 
można x różnego punktu widzenia. Ktokol ie ma go lak pania wolne 
wiek jednak widział je, to po raz LES koń. 


pierwszy po wznowieniu w roku 1896 w Ate 
nach, w starożytnym stadjonie Herodesa 
Atticusa, u stóp góry Hymettos, czy w 
londynie w Shepherd Bush, w rozgwarze 
miljonowego minsta, czy też obecnie pod 
prażącem słońcem  Khlifornji, kto podzi 
wiać mógł zapał i ożywienie opalonej, wy 
sportowanej i wytrenowanej młodzieży, ten 
przyznać musi, że zawody olimpijskie na 
szych czasów są dorobkiem kulturalnym, a 
Pierre de Coubertin, powołując je do życia, 
stworzył dzieło, uszczęśliwiejące młode po- 
kolenie chłego świata. 

O tem, że wznowienie idei olimpijskiej 
mio przysało x łatwością, że wymagało wiel 
kiej pracy, wytężenia całkowitej energji 
inicjatora, Świadczą jego p . 

Pomysł barona de Coubertin spotkuł się 
przedewszystkłem ze sprzeciwem, nietylko 
w kraju sportowym, jakim jest Anglju, ale 
nawet w ojczyźnie igrzysk olimpijskich — 
Grec , 

raa A gabinet ministrów w Grecji 
wrogo odnosił się do planów Coubertina, 
lecz wkońcu tenże zdołał pozyskać dla słe 


C. Szermierka (florety, szable, szpady) 
Zapasy grecko - rzymskie. 

D. Strzelanie z karabinów i pistoletów. 

E. Żeglowanie na przestrzeni 5 i 10 mil 
w łodziach o 3, 10 i 20 tonnach. Wiosłowa- 
nie jedyaki 2000 metr. dwójki bez sternikt. 
Czwórki bez sternika. Płytanłe 100 me- 
trów. Piłka wodma. 

F. Kolarstwo 2000 metrów, 10000 me- 
trów. 

G. Hippika. Sport konny: tresura, sko 
ki myśliwskie, wolty, wyższa szkoła jazdy. 

H. Gry: tennis: single i dwójka. 

Coubertin notuje doniosłość momentu, 
gdy tłumy w Atenach napłynęły do stadjo 
nu, ù król Jerzy ogłosił otwarcie pierwszej 
nowoczesnej olimpjady. 

Rozległy się salwy armatnie, s klatki 
wypuszczono na wolność białe gołębie przy 
dźwiękach śpiewu chóralnego. 


szystkie perypetje swych walk 1 sta- 
rań Coubertła opisuje w swych pamiętni- 


naśladujące dawniejsze historyczne zawo” 
dy. Było też niemałą trudnością zjednoczyć 
fególne sporty i ich przedstawicieli. 
U schyłku dziewiętnastego stulecia panowa- 
ło jeszcze przekonanie, że technika jednego 
sportu sprzeciwia się technice drugiego. 
Ludzie nprz. uprawiający szermierkę, obt- 
wiali się boksu. Wioślarze uważali przyrzą 
dy gimnastyczne za zgubne dla siebie, Je 
den tylko tennis uważany był 
za sport uniwersalny © 
I nieszkodliwy dla techniki innych sportów. 
Była też kwestja umatorstwa sportowe- 
go, niewygteła po dziś dzień — „mumja* — 


3 s * . alce 
k Coubertin, świadcząca © | Motocykliści odznaczają się prawdziwą werwą sportową w w e 
jak nazywa ją Podczas gdy samochód trzyma się utartych szlaków, motocyklista odważa się wyjeż” | szani wypuścić znowu większą ilość 


sztuce balsamowania pojęć. 
Gdy wreszcie 


JABEŁ 
KUSI 


Przedruk wabroniony., 


przedwstęprie |dżać nbwet na zupełne bezdroża, gdzie siłę 


VIRGIL 
MARKHAM 


Powieść 
amerykańska. 
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STRESZCZENIE POCZĄTKU, 
Naczelnik więzienia w Franklinie otrzymał 
peczkę oryginalnych listów, pisanych przez mło- 
da dziewczynę, podpisującą się pseudonimem 
Pat do starszego od niej młodzieńca, którego 
mazwała Dubroskym. 
Gdy zainteresowanie listami doszło do zeni- 
| tu, otrzymał zaproszenie do bogatego od czasów 
szkolnych nlewidzianego kolegt Aldrtcha, któ- 
ry mu polecił wyszukać autorkę listów i 
skarb zakopany przez Dubroskiego. Naczel- 
nik więzienia przyjął misję I obłecał, że posta- 
ra się, aby go æ posady wyrzucono, 
% s = 

Kazałem go sobie przysłać do kan- 
celarji i powiedziałem sekretarzowi, że 
by nas zostawił samych. 

Słuchaj, Mydlarz — zacząłem — do 
wiedziałem się, że to ty wywołałeś tę 
awanturę w warsztacie tydzień temu. I 
potem zwaliłeś wszystko na Svedso- 
na? 

— Kto to powiedział? Łgarstwo! — 
wrzasnął Edwards. — Nic o tem nie 
wiem. Nie byłem tam... 

.— To co, że nie byłeś — rzekłem, 
wstając z groźnym pomrukiem powie- 
tciowego kata więziennego i wycho” 
dząc z za biurka. — Nie potrzebowa- 
leś tam być, łajdaku. Przedtem ich pod- 
hurzyłeś. Wiesz. cholero, łak tam by- 
ła. 

Z temi słówy wyrźżnąłem go pięścia 
v szczękę, tak, że zatoczył się pod ścia 
e 1 upadł na podłogę. Narobiłem m 
więcej strachu niż bólu. bo trzepnąl: 
tylko odniechcenia, dla efektu... Potem 


porwałem go za ko!nierz, podniosłem i 
syknąłem groźnie w samą twarz: , 
— Mamy dowody, łajdaku, 1 jeżeli 
będziesz się zapierał... — Wetknąłem | 
mu pięść pod mos. — Ty, psie, będziesz 
mi zarzucał łzarstwo!... | 
Oczy wyszły mu na wierzch ze stra 
chu, a usta otworzyły się szeroko. 

— Ja nic o tem nie wiem — wybe? 
kotał. — Słowo honoru uczciwego... 

Wyrżnąłem go drugi raz. tym razer 
skuteczniej i zadzwoniwszy na dozor- 
cę, kazałem wynieść swą ofiarę z kan: 
celarji i ocucić. 

W tydzień późmej miałem z Mydla- 
rzem drugi wywiad, po którym *powę" 
drował do infirmerji. Nie chciał się przy 
znać do winy, ale dałem mu spokój, a 
zato zabrałem się do innych więźniów. 
Jednocześnie wydałem zaostrzone za- 
rządzenia dyscyplinarne. Przez czas, 
kiedy Mydlarz był ma kuracji, rozeszła 
się szeroko pog!łoską o moich nieludz- 
kich metodach. 

Czekałem cierpliwie w nadziei, że 
rzeczy pójdą przewidzianym biegiem 
bez dalszej pomocy z mojej strony. I 
lak się stało. Opinia publiczna dowie- 
działą się, że jeden z więźniów jest bli- 
ski śmierci, bo tak okropnie znęcałem 
bi nad nim od szeregu miesięcy. Przy- 
% el odrzuconego kandydata fa moje 
siamowisko napisał list do redaktora 
„Cxpressu» i pismo to podniosło huma- 
ntarny alarm. 

Reszta poszła jak z płatka. W nie- 
całę dwa tygodnie *ńżniej zjechały sie 


wytrwałość i zapał. 


Księżkę Coubertina czyta się z zaintere 
sowaniem jako istotny dokument kultury. 


Mal. 


Emo 


łej Italji. Osoba 


da to niemal jakiś 


specjalny żywiołowy charakter. 


Między in. wszystkie niemal pismu -pu- 


blikują niezwykle ciekawy dziennik prof. 
Piccarda, prowadzony przezeń oraz przez 
jego towarzysza Cosynsa w czasie całego 
lotn stratosferycznego. 

Dziennik ten brzmi dosłownie: 

„5,15 rano: Wyruszyliśmy w drogę. Ba- 
lon wznosi się nierównomiernie. Rzucamy 
bulust. Osiągnęliśmy wysokość 1,500 me 
trów. 

5,26 rono: Jest już zupełny dzień i Co 
syns- a pierwsze badania, związa 
ne z działalnością promieni kosmicznych. 

.5,46 rano: Znajdujemy się na wysoko 


s przeszkodami. 


motoru zastąpić muszą ludzkie mięśnie. 


władze sądowe na śledztwo, Zdumłe- 
wałem się, ilu więźniów przypominało 
sobie okrucieństwa, jakich doznawali 
ode mmie od początki mego urzędowa- 
nia. Zbadano starannie, w jakich oko 
licznościach pomarli chorzy w infirme- 
rji przez ten okres, ale ma szczęście 
dla mnie, żaden nie przeniósł się na 
tamten świat wskutek pobicia. Ale ł 
tak skandal był miesłychany. Mydlarz 
święcił triumfy. Podziwiałem jego wyo 
braźnię, której nie przygasiły nawet 
świadectwa lekarzy. > 

W najgorętszym momencie poda” 
lem się do dymisji, która została przy- 
ięta. Sprawa zakończyła się ku ogólne” 
mu zadowoleniu, z wyjątkiem kilku H- 
tościwych filantropek, które gdyby to 
było w ich mocy, skazałyby mnie na 
szubienicę, mo i Mydlarza, który chciał 
mnie zaskarżyć o sto tysięcy dolarów 
odszkodowania. Posłałem mu później 
w prezencie czekolady i tytoniu w ito 
ści bardziej niż zadowalającej. W mie- 
siąc potem został ułaskawiony. 


"TEEN V, Í mA! 
POCZĄTEK. |" 


Góry pensylwańskie.. Pitfsburz.. 
wątpliwości. fala mózgowa.. wysia 
dam.. powrót następnym pociągiem! 

Próbka nowoczesnego stylu, któr 
mówi dużo, a nledopowiadą jeszcze 
więcej. 

Zaraz na wstępie postuchałem Wew- 
nętrznego nakazu i przestudjowawsz: 
notatki Holborna, doszedłem do prze 
konania, że lepiej będzie sprzymierzyć 
się nie ze znajomymi detektywami, lec 
z rzezimieszkami. 

Początkowo zamierzałem pojechać 
na zachód i wyrabiać sobie stosunki w 
kołach złodziejsk**” lecz już przed do 
biciem do Pitt «= ogarnęło mnie 
zniecierpliwie! ‘sie stosunki mogły 
mi się przyd:. nię, 
straciłbytm 0-i 


Ann ARE 


LIL 


biście, jak to właściwie jest w tych 


Przygoda niemieckiego, turysty. 
Niebezpieczna wycieczka do Sowietów. 


Poczciwy Bawarczyk, dr. Hans Gros- | piękne, barwne i krzykliwe a! 
chciał koniecznie przekonać się oso- Sowieckiej 
So- 


(4 = 
fisze pewnsj 


agencji turystycznej, 


wietach, uważał bowiem, że wszystkie re- zachęcające do zwiedzania Rosif, dr: 
lacje o tamtejszych stosunkach, są grubo Grosser postanowił spędzić swe wakacje 


| przesadzone, 
+ z 
Sowietów). 


(naturalnie na niekorzyść | w raju bolszewickim. 


W tym celu udał się do Berlina aby 


Gdy więc ujrzał na murach miasta zasięgnąć informacji w tamtejszej central 


Dziennik profesora Piccarda. 


cje rekordowego lotu. 


Pomimo, że od chwili wylądowania bm 
lonu prof, Piccarda na ziemi włoskiej, upły 
nęło już parę dni, — fakt ten pozostaje 
ciągle głównem wydarzeniem chwili dia ca 
dzielnego belgijskiego 
uczonego jest nadal przedmiotem powszech 
nych owacyj, a sprawa samego lotu nie prze 
staje schodzić z łamów wszystkich pism. 
Mimo, że to samo dzieje się — o ile oczywi 
ście chodzi o prasę — w całym cywilirowa 
nym Świecie, to jednak we Włoszech posia 


działają. 


szczyt ziemi Mount Everest. 
6,05 rano: Cudowny widok! 


chy... 


on zupełnie kształt kulisty. 


chę balastu. 


8,42 rano: Pod nami lodowiec O- 
bergugler. Zeszłego roku tu na tem 
Cosyns 


miejscu wylądowaliśmy. 
świetnie pracuje. 


II,IO. rano; Płyniemy nad doliną 


Engadinu. 


11,50 rano: Posiadamy tylko je- 
szcze 20 worków balastu i zaczyna 
my sobie zdawać sprawe że będzie- 
my musieli lądować gdzieś na terenie 
Włoch. 


12,00 w poł.: Otwieramy po raz 
pierwszy wentyl i wvsuszczamy 
balonu nieco gazu 


12,12: Znajdujemy się na wyso- 
kości 16,500 metrów! Wszystkie re- 
kordv pobite. Panuje niezwykłe zim 
no. Termometr wskazuje I5 stopni 
poniżej zera. Daje sie to nam okrop 
nie we znaki. Palce grabieją i nie moż 
na niemi prawie zupełnie poruszać. 
Wypuszczamy znowu troche gazu. 


_-1218- popoł: Znajdujemy się - na 
północ.od jeziora Garda. Cudowny 
widok na cały prawie półwysep A- 
peniński. Przypominamy sobie nagle 
że prócz paszportu posiadamy rów- 
nież t. zw. karte rozpoznawczą. 

12,29 popoł.: Wvypuszczamy zno- 
wu gaz. Spadamy teraz z szybkością 
2 metrów na sekundę. z czego jesteś 
my zupełnie zadowoleni. 


13,24 popoł.: Balon zaczyna Iść 
w górę, wobec czego jesteśmy zmu- 


gazu: No, — opadamy z powrotem. 


statecznie, w razie jakiejś biedy mo” 
głem się ratować sprytem i intuicją. 
Nie, najlepiej było przystąpić do rzeczy 
odrazu, bez dlugich zachodów. 

Postanowiłem wrócić do Nowego 
Jorku, tego kolosalnego ludzkiego mro- 
wiska, prawdziwego portu wszelkiego 
rodzaju prze-rzpców, zjeżdżających się 
tutaj z caleuo Śwfata i szukających na 
lądzie i wodrie. kogcby mogli poźreć, 
prawdziwego nmtu zaginionych i ucie- 
kinierów. A vszik Dubrosky był wę: 
drawcem i Bat szukała go za morzem. 
W dodatku łaty ej mi było udawać 
ciemną reputację, niż ją sobie wyra- 
biać. iB Wo | sari 

Mogłem slę ftam coprawda spot- 
kać z którym z moich pupilów z Fran- 
klinu, ale to byłaby dobra próba mego 
przebrania. Jeżeliby mnie taki nie po- 
zital, to tem bardziej kto inny. 


W Pittsburgu, mając sporo czasu 
do powrotnego pociagu, wymająłem po- 
kój w tanim hotel» żeby sobie przefa- 
sonować twarz. Przedtem jeszcze za- 
szedłem do dziesięciorzędnego fryzje- 
Tra, który podstrzygł mi włosy tak or- 

ie. jak tylko można sobie wyo- 

ić. Wąsy sam sobie zgoliłem, a 
iadto usunąłem sobie prawie całkowi- 
Me brwi, które schodziły mi się nad 
sem. Następnie wepchnąłem na ząb 
'łotą koronę, o którą postarałem się je- 
;zcze we Franklinie, 

Spojrzawszy w lustro, nie pozna- 
łem siebie. Nie byłem podobny nawet 
jo swojego kuzyna. Gdybym wrócił z 
taką twarzą do Franklinu i przedstawił 
sę jako były naczelnik, wziętoby mnie 
pod. klucz. 

Wróciłem do Nowego Jorku  Śli- 
maczym pociągiem wcześnie z rana. 
uhciałem sprawdzić, czy już słońce 
wzniosło się nad horyzont, ale prze- 
ową mi w tem łańcuch drapaczy 

ba. Posiliwszy się w taniej jadło 
daini, poszedłem nad Hudson. żeby neze 


ści 1,600 m. Pod nami widzimy Lucernę. 
Zamykumy okienko i jesteśmy obecnie her 
metycznie odcięci od świuta. Oddychamy 
z trudnością, jako że ciśnienie powietrza w 
gondoli jest bardzo duże, co daje nam tem 
samem dowód, że aparaty tlenowe sprawnie 


5,57 rano: Osiągnęliśmy wysokość 8.500 
m. » Znajdujemy się wyżej, niż najwyższy 


Podziwia 
my całe pasmo Alp, Bawarję, Tyrol, Wło- 


6,17 rano: Temperatura spadła o 
4 stopnie. Jesteśmy już blisko punk- 
tu zamarzania. Gaz . wydął powłokę 
balonu do tego stopnia, że przybrał 


_ 7,42 rano: Rzucamy znowu tro- 


agencji sowieckiej. Przyjęto turystę bar 
dzo gościnnie i kazano mu zapłacić 

4 tysiace franków za bilet 
í formalności paszportowe. Uiściwszy tę 
należność INiemiec, zadowolony ze swe- 
go pomyslu, wsiadł do pociagu i pojechał 
w nieznany świat rosyjski. Ledwie jednak 
stanał na peronie dworca moskiewskiego, 
spotkał go srogi zawód. Został areszta* 
wany i odprowadzony do dyrekcji GPU., 
gdzie go sfotografowano. skrupulatnie 
zmierzono, poddano dokładnej rewizji 

t odesłano... do aresztu. 

Przez kilka dni z rzedu starano się 
wszelkiemi sposobami wydobyć z niega 
zeznania, w jakim ukrytym celu przybył 
do Sowietów. Chciano też wmówić w nie- 
go. że celem tym było „podburzanie" na- 
rodu rosyjskiego przeciw władzy sowiec: 
kiej: 

Po 15 dniach katorgi odesłano cieka- 
wego Niemca do granicy i polecono nie 
pokazywać się więcej w „raju“. Polece- 
nie to jednak zdaje się było zupełnie zby- 
teczne. Zmęczony, wymizerowany į znie- 
chęcony dr. Grosser nie ma prawdopodob- 
nie zamiaru po raz drugi narażać się na 
takie przyjemności. 

A ażdym razie zaskarżył sowiecka 
ajencję podróży do sądu berlińskiego a 
odszkodowanie. 


OEE ZOSP EART WYSOKIE TAU ZS 


14,08 popoł.: Zjechaliśmy na 12,30% 
metrów i wchodzimy obecnie w rejon 
je zw, troposfery. 


15,28 popoł.: Spadamy teraz z szyb 
kością 3 metrów na sekundę. Znajduje- 
my się obecnie na wysokości 6.500 m. 


„1555 popoł.: Otwieram okienko wyj 
ściowe i wyglądam na zewnątrz balo- 
nu. Widzę dokładnie 


powierzchnię jeziora Garda 


i spostrzegam, że niema na niem ań 
jednej fali, czyli, że nawet najmniejszy 
podmuch wiatru nie będzie nam prze 
szkadzał przy lądowaniu. 


17,00 popoł.: Za minutę będziemy 
się już znajdować na twardej ziemi”. 

Na tem dziennik się kończy. 

Jak wiadomo, prof. Piccard oświad- 
czył prasie, że jeśli chodzi o wyniki 
naukowe lotu, to dają mu one całkowi- 
te zadowolenie. Jego teorja w sprawie 
intensywniejszego działania promieni 
kosmicznych w rejonie stratosfery, zo- 
stała w zupełności potwierdzona. 

W ostatniej chwili donoszą ze Sztok 
holu, że tegoroczna nagroda Nobla z 
dziedziny fizyki ma zostać przyznaną 
prof. Piccardowi, 

I słusznie! 


Üi pive 


FE) 


a a a a 


prawić się do Manhattanu ale nocny 
prom z Albany kazał na siebie czekać 
nieznośnie długo, a tymczasem wybrze 
że zaroiło się hałaśliwym tłumem. 

Obserwując falę ludzką, wylewającą 
się z przystani, zauważyłem osobni- 
ka, który odrazu mmie zainteresował, 
Był to niały, suchy jegomość, w garni- 
turze w krzyczące kraty, w lakierkach _ 
i z migotliwą spinką w krawacie. Wi- 
dać było, że nie miał najmniejszego po 
jęcia o elegancji i wystroił się przy” 
padkowo w jakimś celu. Spostrzegłem, 
że rozglądał się ciągle naokoło i w pe- 
wnej chwili chciał złapać taksówkę, ale 
się rozmyślił i znów zaczął się rozglą* 
dać. Potem zginął mi z oczu. Nagle z 
głębi ulicy nadjechał kolosalny omni- 
bus miejski, żółty jak pomarańcza, i 
zobaczyłem, że mój elegant pędzi do 
miego co sił w nogach. W jego zacho- 
waniu było coś takiego, że pomyślałem 
odrazu, że ktoś musiał po niego przy- 
jechać. Jednocześnie olśniło mnie przy- 
pomnienie wzmianki w notatkach Hol- 
borna o „wielkim, żółtym wozie“, 

Skoczyłem do najbliższej taksówk 
i wsiadając, rzekłem do szofera: 

— Jedź pan zą tym wielorybem. 

Jadąc ulicami Manhattanu przeklina” 
lem swe przywidzenie. które jednak 
nie przestawało mi mówić, że jestem 
na jakimś tropie. Naturalnie wbiłem so- 
bie w pamięć numer omnibusu. Przez 
pół godziny mój szofer zygzakował dy* 
skretnie za żółtym gmachem. Nagle, w 
pobliżu Grand Street, elegant wysko- 
czył zręcznie w biegu i pomaszerował 
chodnikiem z taką miną, jakby przez 
cały czas szedł pieszo. 

To wydało mi się już tak znaczące, 
że postanowiłem go nie opuszczać. 

Tymczasem szofer odwrócił się } 
wrzasnął przez szybę: s; 
— Którędy? Ą 

kracłastyimn. 


Za tvm 
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"stvczny magistratu 


; decyzji inspektoratu. Sprawa odna- 


Oszustwa „kontrolerów pożyczek” 


Zuchwałość dwóch wydrwigroszów. 
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ż i Z. Katowic donoszą: 

ycie Warszawy w KIIKU| W mieszkaniu Alfreda Czyża w; 


; wierszach. 


Chaotyczne odnawianie elewacji 


„odbiło się ujemnie na zewnętrznym 


wygladzie miasta. Inspektorat arty 
niejednokrotnie 
wskazywał na konieczność uporząd- 
kowania tej dziedziny prac pod 
względem uzależnienia wyboru kolo 
ru i sposobu odnawiania domów od 


d ye 
rady 


wiania kamienic była tematem 
skusi! na jednem z posiedzeń 

artystycznej Inspektorat artyvstycz- 
ny złożył wykaz barw dopuszczal- 
nych przy odnawianiu, przytem ko 
lory te stosowane będa zależnie od 
warunków. Strona cienista ulicy od 
nawiana musi być na kolar jaśniej- 
szy. W ten zania Sważa jakoby 
równowa Se optyezi Gama kolo- 
rów ma być ograni i czona. Dopuszcza 
ne beda kolory: | kremowy, szary lub 
kawowy w różnych odcieniach. 

© £ « 


Zakład ubezpieczeń pracowników 
umysłowych w Warszawie ustala li-|; 
stę pracowników umy słowych» któ— 
rym od I stycznia 1933 roku przysłu 
giwać bedzie prawo renty starczej 
Chodzi tu o pracowników, którzy w 
dniu I stycznia 1928 roku będą mieli 
ukończonych 64 lat życia i byli bez 
przerwy zatrudnieni w okresie od I 
stycznia 1928 roku do I stycznia r. 

1033, bez przerw w ubezpieczeniu, 
wywołanych bezrobociem Rente; 
starczą można pobierać, pracując na 


dal zarobkowo. 


Zakończono przebudow% pieców, 


komorowych w gazowni 
przv ul. Dworskiej. 


miejskiej 
Wczoraj urucho 


miono na próbę pierwszy piec. Pró | 


by wypadły pomyślnie, Wybscłow R 
ny blok pieców składa się z 5 pieców 
z których każdy ma 6 komór z ogól- 
ną zdolnością produk cyjną około — 
40,000 mtr. sześc» gazu na dobę. No 
we piece wybudowane sa na miejsce Ir 
starych walacych sie wybudow anych 
jeszcze przed wojna i przekazanych 
miastu przez Tow. Dessanskie w sta 
nie nie do użycia 
LJ 


— px- 


LJ ' 


W ciągu ostatnich kilku lat wys 
tek magistratu w kierunku birlo 
kowania RE i podniesienia 
ich stanu sanitarnego był wielki 
Koszt Inwestycji dochodzi do 10% 
miljonów złotych. Przedmieścia, 
Warszawy przyłaczone do miasta Ww 
roku I916 były zaniedbane i „dopro— 
wadzenie ich do porzadku nie może 
nastąpić odrazu, W każdym razie 
wykonano wiele, zwłaszcza w Moko 
towie, na Czerniakowie. na Żolibo— 
rzu, na Ochocie i na Woli. Potrze- 
by przedmieść są wielkie. Magistrat 
nie posiada na to funduszów. Wszel 
kie inwestycje moga być wy kony wa 
ne stopniowo, z biegiem lat. W celu 
doprowadzenia przedmieść do należy 
tego stanu wymagany jest program, 
który pozwoliłby na realizacie stop 
niową zamierzeń, W tym celu wy- 
brano w T z: komisie dla spraw 
przedmieść z udziałem członków ma 
pistratu. Komisja ta rozbiła się na 
podkomisje. 


porz" 


EJ 


CLAUDE GEVEL. 


Pociąg z niespoedziankami. 


Nowość! Nowość! A w dodatku im- 
portowana z Anglji! Rzecz naturajna, że 
Gijjes Pańnsot zapisał się jeden z pierw- 
szych, 4 gdyż od dziesiątka lat postawił so- 
bi za punkt honoru być pierwszym Wszę- 
dzie, gdzie chodziło 0 spróbow. anie Jub 
poznanie czegoś nowego. 

Był jednym z pierwszych „turystów" 
lotnictwa, posiadał samot hody wszystkich 
nowych firm światowych, kupował obra- 
zy najbardzii yj postępo! vego kierunku ma- 
jarstwa, miał u siebie ostatnie udoskona. 
tenia fonografu i radja, lubił w prowadzać 
w modę nieznane jokaje restauracyjne, 
uczęszczał na wszejakie premjery, inau- 
guruje j nowe widowiska. Nie dla- 
tego, by interesował się specjajnie jaką 

alęzią sztuki jub dziedziną sportu, jecz 
uważał to za odpowiednią rolę i mis Je 
Swego stanowiska, co ok reślał angielskim 
wyrażeniem, Słowem: był snobem z = 
wagą i przek ortaniem. 

Kierował się w tem pewnem dośw nad- 
czeniem, bowiem ta pogoń nowości przy- 
niosła mu powodzenie. |eżeji stał się 
posłusznym niewojnik iem bożyszcza nowo 
ści wymagające to bożyszcze wzamian nie 
było niewdzięczne dla niego. Zrealizował! 
bajeczne zyski dzieki giełdowej parado. 
ksa]nej zasadzie, Że ten, co nic nie posja- 
da, ryzykować może, i potrafił pomimo 
kryzysu zachować cały swój majątek, 
ponieważ w porę wycofał się z interesów, 
które przestały go zajmować djatego, że 


nie były już nowe 


; 
| 
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Świętochłowicach (ub św. Józefa), zja-| 

wili się dwaj nieznani osobnicy, z których. 
jeden przedsławił się jako agent pewne- 
go Banku pod nazwiskiem Michał Kop- 
czyński z Jarosławia, ul. Pełkińska 7.| 
W trakcie rozmowy osobnicy ci wyłudził | 
od Czyża 3 obligacje „premjowej pożycz- | 
ki budowlanej, serii I. o numerach | , 
0589181, 0589134 i 0589177 z dnia 
| września 1930 r. na łączną kwote] 
150 zł. 
Osobnicy ci pod pozorem wymiany 
tych obligacyj, na które 

zekomo padła wygrana, 
je z sobą f zobowiazah 


zabrali się 


obligacje, oraz wygraną kwotę, a na otrzy” 


OAIN AAR TYL S 


ROGAT Y MĄŻ 


Za twoje myto — kijem cie obito. 


KRATEC 


FHistorja dzisiejsza będzie: szabjonowa i 
powszednia jak kryzys, jak brak gotówki, 
jak bezrobscie. Dotyczy bowiem historji 
męża zdradzonego i żony zdradzającej, 
słowem jest to historja niezmiernie pospo 
lita, w której trudno będzie czytejnikowi 
doszukać się czegoś nowego. 

Właściwie będą to dwie historje. Jed. 
na trochę prawdziwa a druga zupełnie 
prawdziwa. Ta trochę prawdziwa ma 
brzmienie następujące: 

Anastazy Frajerczyk, urodzony Abram 
Frajersohn (zmienił przed kiiku |aty wy- 
manie i nazwisko) ożenił się przed kilku 
tygodniami z ponętna Dorcia Gancegal 
ve] Gancowska. Już w trzy tygodnie po 
lubie Frajereczyk zmuszony był wyjechać 
w sprawach handjowych na dłuższy czas. 
Frajerczyk jest to człowiek przewidujący, 
zwrócił się więc do swego sąsiada z proś. 
bą: 

— Drorgi panie Bałwaner, 
wyświadczy przysługę? 
dą żonę i muszę 


pan mi 
Zostawiam mło- 
wyiechać w sprawach 
interesu. Gdyby tu pan zauważył coś ta- 
kiego, hm.. no wie pan juž., niech pan 
atychmiast do mnie telefonuje, 
Batwaner przyrzekł sojernie pilnować 

Dorci i Frajerczyk wyjechał. 
Przez dwa tygodnie nie otrzymywał 
od Bałwanera żadnej wiadomości, był 
więc spokojny i zadowolony. Dopiero po 
kijkumastu dniach otrzymuje depeszę tre- 
ści następującej; 
— Przyjeżdżać natychmiast. Bałwaner, 
Frajerczyk szybko pakuje się, wsiada 
na pociag i jedzie do Łodzi. 

— (o się stało? — pyta zaniepokojo- 
jay sasiada. 

— To się stało: codziennie, od chwiji 
SET MIME DIDO Z ZOO ORT YZ. |! TW 2 


4 Zwłoki w altanie. 
(N m1. 4 z o 
Smierć włóczęgi z głodu. 

Z. Katowic donoszą: 

Ignacy Szemroszczyk zam. w Kato- 
wicach przy ul. Sobieskiego, znalazł 
swej altance w ogrodzie, przy ul. Rosa 
go w Katewicach, zwłoki mężczyzny, 
którym ustalono 54-letniego NGN 
Józefa. bezrobotnego, stanu wolnego, 
zam. ostatnio w Katowicach przy ul. Mo- 
niuszki 4. Według orzeczenia lekarskie- 
| go, zmarł on na skutek ogólnego wycienń- 
czenia. Zwłoki odstawiono do kost nicy 
szpitala miejskiego w Katowicach. 


pi 
|oczy czarne, twarz owalna, opalona, śred- 
[niej budowy ciała, 


upływie kilku dni przesłać Czyżowi inne! 


w 


BB 


mane obligacje osobnicy pozostawili Czy- 
żowi formularz zgłoszenia do kontroli 
pożyczek premjowych za nr. 005946 fir- 
my Lwów Sp. dla Oszczędności i Kre- 
dytu Sp. z ogr. odp. oddział Kontr: losów» 
Lwów ul. Kliń: kiego 3. 

Formularz ten zaopatrzony był również 
|w pieczęć okrągłą o treści „Spółdzielnia 
i Kredytu Lwów—Król. 
Ponieważ dotychczas osobnicy nie 
dali znać o sobie. Czyż przyszedł do prze 
|konania, iż padł ofiarą wyrafinowanych 
| oszustów; Osobnik podający się za agentu 
banku pod nazwiskiem Kopczyński Michał, 
jest wzrostu około 175 cm. brunet, włosy i 


K la Oszc zednośči 


|Hnta*. 


wieku około 24 lat, 
ubrany w garnitur kolora ołiwkowego, lek 


ko kmytkowanego. 


gdy pan wyjechał, przychodził o 8.ej d 
pańskiej Dorci m łody Głupawer i siedział 
u niej staje do 8-ej wieczór, 


— ] teraz dopiero mi pan ọ tem de. 


peszowałeś?! 


— Poco miałem depeszować? To było 
zupełn ie zwykłe. Aje wczoraj, patrzę, go- 
dzina trzecia, 15 po trzeciej, pół do czwar 
tej, Głupawera niema. To mi się wydało 
dziwne i pomyśjałem sobie: teraz muszę 
tejlegrafować po męża i zatejegrafowa. 
łem! 


BÓJKA. 


A teraz historja prawdziwa: 
Jan Wałtysek miał młodą i ładną żonę 
esi Jan miał jat 56, Anna zaś 27. Te 
wie cyfry czynią zupełnie jasnym fakt, 
żę musiał istnieć jeszcze ktoś trzeci. I 
rzeczy wiście istniał Michał Modroń, który 
miał Jat 32, to jest akurat tyje, ile trzeba 
było dja 27 lat Anny. 
Ten miły trójkącik trwał przez kilka 
lat ku potrójnemu zadowoleniu, Wałtysek 
pracował przeważnie w nocy, więc Mo. 
droń zastępował go godnie u boku [ubej 
Anny, 
I stan ten trwałby do wieku, gdyby nie 
fatalny zbieg okoliczności, a właściwie 
gdyby nie sąsiedzi, którzy: donieśli Jano- 
wi, że jego Żona uzupełnia sobie u Michał. 
ka. braki Jana. 
Jan zapałał świętem oburzeniem i pra- 
starym wzorem zdradzanych mężów przy 
szedł pewnej nocy niespodzianie do domu 
gdzie złapał Michała, obit mu zdrowo bu- 
zie i wyrzucił kochanka ze wszystkich 
schodów co nie wyszło bez szkody dfa Mi. 
chasiowego zdrowia. 
Ponieważ kochanek jest poto, by do- 
pełniał męża i pobicie go nie zmieni w 
niczem ustroju świata, Sad skazał Jana 
Wałtyska na 2 2 tygodnie aresztu. 


Michałek będzie mógł spokojnie przez 
2 tygodnie badać wdzięki Anny, jeśli nie 
tracił już w tym kierunku zapału. 


Jerży Krzecki, 


ro kad 


DTLĄPLODAPODY KE WETO WT LU S E REKA 


Przy bólach lub zawrotach głowy, szumie 
uszach, bezsenności, złem samopoczuciu, pobu- 
dzeniu, należy natychmiast zastosować wypró* 
bowany przy tych dolegliwościach środek — 
wodę gorzką „Franciszka-Józefa*. 


| 


- met m 


Nieboszczyk zażądał ANGAN 
Popłoch przed katafalkiem. 


Niesamowity wypadek  wyda-| stwierdził, że Scholastyk znajduje 
rzył się w Korczynie. Niedawno za-|się w śnie letargicznym . Chwilowa 
chorował tam bogaty 36-letni gospo rowery była wynikiem niezwy- 
darz Wawrzyniec Scholastyk, Opie | kłej emocji, przeżywanej przez naw- 
ka lekarska niewiele pomogła, cho-| pół przytomny organi.in. W letargu 
ry zapadł na zdrowiu. W nocy cho-| przebywał Scholastyk 
si kazał adj a e AA 2o jeszcze przez dwa dni. 
ziny po przyjęciu św. am r! i 
style woła dopiero drugiej nocy zr*”rł on na a- 


Scholastyk wyzionął ducha. . 
aey rai R tak sercowy. Mirao  Urzedowego 


Tej samej nocy rozeorały się w 
obejściu Scholastyka niesamowite |stwierdzenia zgonu. żona zmarłego 
nie chciała dopuścić do pogrzebu i 


sceny. Z wybiciem północy, zwłoki 
ge? > p 4 doniero władze muśiáły _ opotną 


zmarłego spoczywające na katafalku 
S wdówę zmusić do pogrzebania zwłok 


ruszyły się i trup zachrypniętym jak 
by z oddali wydobywajacym się gło| Przez kilka nastepnvch dni kóbieta 
spędzała cały czas na świeże mogile 


sem zażadał wody. Struchleli ze łe doid 
strachu domownicy, rzucili się do u| nasłuchujac pilnie, czy nie dojdą ją 
jakieś szmery z grobu. 


cieczki, jednakowoż  szmartwych- 1 ) 
wstały* Scholastvk, jakimś nieludź- Imaginacja uczyniła swoje O. 
kim skowytem zdołał zatrzymać żo-| negdai wbiegła wdowa do urzedu 


gminnego z krzykiem, że wvraźnie 
słyszała głos, wołaiacy o pomot 00 
chodzący z grobu meżówskiego. Na 
polecenie prokuratora dokonano eks 
humacji zwłok lecz z wynikiem jak 
to bvło dò przewidzenia uiemnvm. 

Wypadek ten wywołał wśród 
chłopów wielką sensac'e a fakt pod 


nę Paulinę, 

i jeszcze raz powtórzyć prośbę. 
Po wypiciu wody Scholastyk bez 
wypowiedzenia słowa położył się 
z powrotem na katafalku, Gdy po 
chwili żona, która już w międzycza- 
sie zdołała nabrać troche odwagi, 
przystąpiła do męża, ten był już bez 
żvcia. wójnej śmierci jest szeroko xomen- 
Z miejsca zawezwano lekarza któryltowanv przez mieszkańców okólicy 
——:0:——— 


Kula wyrównała porachunki. 
Śmiertelny strzał do dzierżawcy. 


Z Chełmna donoszą: dzierżawcą 

W Pienkach w powiecie chełmiń- kończyło się awanturą. 

skim zachodziły często spory na tle| Onegdaj, podczas ponownej sprzecz 
opłat dzierżawnych między właścicie | ki Iwanowski dobył nagle rewolweru 
lem gospodarstwa Iwanowskim a je|i strzelił do Michalskiego, kładąc go 
go dzierżawcą Michalskim.  Każde|trupem na miejscu. Za djcę areszto 
prawie spotkanie się gospodarza z I wano. i 


Xx:0'p————— 


Zderzenie tramwajów w Bydgoszczy. 
Pułapka krętej ulicy. 


Z Bydgoszczy donoszą: nianego Rynku, gdy nagle niespo- 
Motorowy tramwaju jadącego w | dzianie z przeciwnej strony wyjechał 
kierunku Okola nazwiskiem Mróz w | drugi tramwaj. 
mniemaniu, że aparat sygnalizacyjny Niebezpieczeństwo było bardzo 
jest oświetlony i wskazuje na wolny | wielkie i katastrofa wprost. nieunik* 
przejazd, wyruszył z ulicy Długiej | niona. Dystans za kriki, ażeby za: 
dalsza drogę w kierunku Weł-| hamować na czas wozy i uniknąć 
zderzenia. Obaj motorowi  natych- 
miast z całą siłą zahamowali wozy, 
osłabiając przez to siłe uderzenia. 
Niektórzy pasażerowie— widząc gro 
żące niebeznieczeństwo, 
wyskoczyli z tramwaju. . 

Jeden z konduktorów wobec os. 
trevo zahamowania, kasuiac właś-- 
nie pieniądze, padł jak długi wew- 
natrz wasonu, nie ponoszac jednak 
żadnej szkodv. Natomiast motoro- 
wv Mróz oraz dwaj pasażerowie pp. 
Radziszewscv odnieśli lekkie rany od 
odłamków szkła. Oba wozy mototo 
we zostałv poważnie uszkodzone! 
przednie karoserie tych wozów bvły 
zunełnie wtłoczone I szyby wszyst= 
kich okien wvleciały. 
K'O 


w 


Bezpłatny widz cyrku 


Siostelaić porażony prądem. 


Ze Starogardu donoszą: 

Podczas widowisk cyrkowych na łą- 
ce IZiehlkiego przy ul. Lubichowskiej 13. 
letni Muszyński Izydor został porażony 
prądem elektrycznym. Chłopiec kręcił 
się koło cyrku, 

chcąc bezpłatnie zobaczyć produkcje 

i w ten sposób natknął się na nieubezpie- 
czony przewód. Wskutek ciężkiego pora- 
żenia nastąpiła natychmiastowa śmierć. 
Dochodzenia policyjne wykażą, kto w 
danym wypadku ponosi winę. 


zaprenumeruj dla swych dzieci 


MAŁY KURJER!I 


prowincjonajny zakątek zajedwie z kilku 
tysiącami franków w kieszeni, stał się w 
zawrotnych latach powojennych znaną w 
Paryżu osobistością, ponieważ był bogaty, 
a co najważniejsze, majątku mie stracił... 

Było więc rzeczą normajną, a nawet 
konieczną, że Gijjes Pansot zarezerwować 
kaz ał dja siebie miejsce w pociągu z nie- 
spodziankami — tym pociągu, co to wy- 
jeżdź ża w kierunku nieznanym, zatrzymuje 
Się, niewiadomo gdzie, zmuszając swoich 
pasażerów stdnąć bądź w oberży, badź w 
pałacowym hotelu, zajcżnie od swego ka. 
prysu, i narzuca im chwilowych towarzy. 
szów efemery cznej przygody bez jutra... 
Była w tem niezwykłość i i fantazja — Toz 
rywka w w ieczyś Scie momotonnem Życiu. 
Ino wacja w Francji, lecz rzecz już wypró- 
ina z drtigiej strony kanału La Man- 
Gilies Pansot musiał jej spróbować. 

Pewnej soboty po południu auto jego 
zawiozło go na małą stację za rogatkami 
stolicy, gdzie na swych gości czekał na 
bocznym torze nowiutki, jśniacy pociąg, 
wyrzucając kłęby pary i gwiżdżąc przeni- 
l! iw iê. 

Pasażerowie stawiļí się ttumnie i AŻ 
humorach, 


bowa 


Dzięki temu, jakkojwick opuścił swój 
che. 


ktuajnie, w doskenałych 
wędząc wesoło, dumni ze swej zr 
domości celu podróży, gubiacy się w do- 
mysłach, wierzący w własną przenikli- 
$ć. Uczucie wspójnej nowej przyjem. 
ności i podniecenie przy rozwiązywaniu 
ogójnej zagadki zamieniły się wkrótce w 
wesołą zażyłość. Gilles Pansot śmiał się, 
jak wszyscy, i narówni z innymi wysuwał 
swoje przypuszczenia i prognostyki, 

+ Pociąg ruszył. Nigdy krajobraz ża. 


wo 


den nie wzbudził tak zgodnego, DR 
nego podziwu, jak tym razem. Nigdy też 
nie chwytano tak chciwie wyw oływanych 
nazw stacyj. Przy każdym nowym zwro- 
cie pociągu zapadły się w niwecz jakieś 
przypuszczenia i wybuchały Śmiechy. 
Wkońcu, gdy zatraciły się wszejkie joka|- 
ne znajomości terenu, wszyscy: zgodzil się 
jednogłośnie, że nie wiedzą, gdzie się znaj 
dują, i zadowoliji się podziwianiem nie- 
znanych pięknych zakątków rodzinnego 
kraju. 

Jeden tyfko Gifies Pansot od kilku 
chwil nie brał udziału w ogólnej rozmo- 
wie Rozglądał się z wyrazem twarzy od- 
rębnym od miny. wsp 6łtowarzyszów po- 
dróży, Do niego jednego przemawiał ten 
rodzaj widnokręgu, leniwa rzeczka, pły- 
naca wśród jasów, staw otoczony wierz- 
bami i wiadukt kolejowy... żartobliwy po 
ciąg obdarzył go niespodzianką stron ro- 
dzinnych z okresu dziecinstwa. 

Nie przyjeżdżał tutaj oddawria z 
wodu braku czasu — jak mawiał zwy. le, 
lecz wiedział dobrze, że nie odwiedzał 
tych stron, bo nie chciał, Odczuwał rodzaj 
zaju wzgiędem tego otoczenia — tła daw- 
niejszej swej biedy i dawnych ciężkich 
jat, Powstrzymywał go również rodzaj 
wstydiiwości z własnego zbytku w stosun. 
ku do dajekich i ubogich krewnych, a 


także żenujące w ian Ee 
Jak dalece zypadek pósunie swą 
grę ?... Już osady się wieżyce kościoła, 


UWIĘSKZCZOLIEZO na wzniesieniu, jak kate- 
dra w minjaturze, w centrum starszej 
dziejnicy miasteczka, Gdzie zatrzyma 
się pociąg? Czy jak dawniej na przed- 
mieścju ?__ 


|—— Z 


lież to zapomnianych obrazów migało 
przed oczyma Gilļes'a, znanych tyjko je- 
mu! Zastanowił się: czy małe miasto na. 
da] pozostało oderwanym od Świata za- 
kątkiem, ukrytym pomiędzy: wzgórzami 
w ciemnych, gęstych |asach ? 


O! tak. Ze wszystkich wagonów roz- 
jegał się zdumiony okrzyk: Olairefontain! 
Clairefontain! — nazwa przeczytana na 
plakacie. 


Uciekł szybko od tłumu współtowa- 
rzyszy podróży, którzy zakrzątnęji się na 
małym placu miasta ze śmiechem i roz- 
bawieniem, w poszukiwaniu odpowied. 
niego dla siebie lokalu., Znał dobrze 
skrót drogi, prowadzący do starej dzie]ni- 
cy. Znajazł go zaraz i:o, jewo, przy drew- 
nianej budce, w której skiep po kupcu ko- 
jonjajnym zajął obecnie szewc ze swym 
warsztatem, Drobne to zmiany tylko. 

Gilles w postępowaniu swem był za- 
wsze szczery. Skoro łos już zrządził, że 
zmajazł się tutaj, śpieszno mu było zoba- 
cyć starą uliczkę i ciasny domek, w któ- 
rym spędził swoją młodość, Co przytem 
ryzykował? Kto go 1 Kto jeszcze 
myśli o nim tutaj? Czy żyje jeszcze któ- 
ra z osób, jakie znały go dawniej? 

Nad wszystkiemi wspomnieniami, któ. 
re w drodze tłoczyły się w jego mózgu, 
właściwie górowało jedno tylko dążenie, 
jeden tylko obraz, jedna ciekawość, której 
wstydził się potrosze, Daremnie tłumit ta 
wspomnienie, w głębi jego duszy pozo- 
stało Żywe, ponieważ łączyło się z wyrzu- 
tem sumienia.. Co stało się z Paulinka. 
która obiecała mu, Że czekać będzie na 
niego, i wkońcu zniecheciła się 


odpowiedzi na naiwne i czułe listy, jakie 
słała mu ciagle? 

I oto Gilles znajazł się przed domem, 
gdzie przyszedł na świat. Nie był wspa- 
niały, to prawda, jecz Gilles uważał, że nią 
brakuje mu pewnego szyku i oryginajno. 
ści z powodu widocznych nazewnątrz be- 
lek i rzeźbionych medaijonów, wy obraża. 
jących złośliwe oblicza djabejskie... 

I oto Gilles znaqazł się przed wystawą 
sklepu, ułożoną według wzoru z przed 
trzydziestu fat, z bielizną dziecięcą, szpu|- 
kami nici z pudełkach. ołowianymi żołnie« 
rzami i barwnemi obrazkami — wystawą 
sklepu, należącego ongi do matki Pau. 
linki, handqującej norymberszczyzną... Za 
kontuarem zobaczył kobietę, zajętą mie. 
rzeniem tasiemki. Miała siwe włosy, 0- 
ciężałą figurę, lecz te same fiołkowe oczy. 
których Gilles nigdy nie zapomniał... W 
kącie skjepu dwoje dzieci bawiło się znisz 
czonemi zabawkami, a przy kasie, nachy« 
lony nad księgą, stał gruby: mężczyzna... 

Gilles Pansot zawahał się... Och! ra 
krótką chwilkę tylko... Nie wejdzie... Od. 
dajił się, czując nge, sz i niewytłuma- 
czoną przykrość także 


Pośpiesznie si do opuszczonego 
przed chwiją towarzystwa, by zapropono. 
ze mas jj» m po mia 

ie zdradził im — oczywiście — esf 
miejscem jego urodzenia... „ma 

Małe miasteczko, bardzo ciekawe, któ. 
re zna dobrze i tubi dja jego staromódne. 
go uroku... Odkrył je już jony] iat 
temu kilka, podczas wycieczki y 
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CA SORI COCOA 


hołd olimpijczyków dla Lincolna i Kościuszki. 


Echa skanda 


Niewłaściwe i stronnicze zachowa- 
nie się amerykańskich sędziów w cza- 
sie ostatnich międzynarodowych zawo- 
dów wywołały zrozumiały oddźwięk w 
całej Polonji amerykańskiej oraz wśród 
rzeszy sportowców amerykańskich. 
Naogół dzienniki wyrarażją się o incy- 
dentach bardzo niepochlebnie dla sę" 
dziów. 
„W godzinach rannych przedstawi- 
ciele organizacji zawodów złożyli wi- 
zytę kierownictwu polskiej drużyny o 
limpijskiej, przepraszając za „nieporo- 
zumienia jakie zaszły na zawodach”. 


lu w Chicago. 


Polska ekspedycja olimpijska zwie- 
dziła Chicago. Przed południem kom 
su] Rzeczypospolitej p. Zbyszewski wydał 
przyjęcie na cześć naszej drużyny. Po- 
południu nasi olimpijczycy złożyji wieńce 
pod pomnikami Lincojna i Kościuszki. 
Wieczorem odbyło się przyjęcie wydane 
przez miejscową Polonję, 

O godz. 8.ej wieczór odbyła się na 
stadjonie Chicagowskim wiejka akademja 
szermiercza na której szermierze pojscy ro 
zegraji wajki pokazowe z mistrzami wę. 
gierskimi. Zainteresowanie  akademją 

| bardzo duże. 


Ostateczny terminarz gier międzyokręgowych. 


W listopadzie wyłoni się mistrz Polski, 


Ustalony ostatecznie terminarz 
gier międzyokręgowych o wejście do 
Ligi przedstawia się następująco: 

28 sierpnia: Ł,T.S.G.—Polonja B, 
(Gwiazda—Legja, Podgórze —Warta 
Hasmonea—Unja, I p. p. leg—76 
'. 

4 września: Legja—Polonja B» 
Gwiazda — ŁTSG., Warta—IEC. 
Polonja P.—Hasmonea, 4 dyon sam. 
PAR" np. legi |. 

„~ 11 września: Lecja — ŁTSG., 
Gwiazda— Polonia, B. Podsórze — 
IFC. Polonja P. —Unia. 76 p: p— 


w pięciolecie łódzkieg 
Rewanżowe zawody 


W nadchodzącą niedziele, z okazji 
przypadającej 5-€ej rocznicy istnienia 
Łódzkiego Robotniczego Komitetu 


Sportowego, będą sie odbywać w cią | d 


gu całego dnia (od godz 9-ej rano), 
w Łodzi na boisku Widzewa zawody 
sportowe klubów robotniczych. W 
ramach zawodów zostanie rozegra- 
ny rewanżowy miecz fotbalowy mię-- 
dzy reprezentacjami Łodzi i War- 
szawy» przyczem miasto nasze repre 
zentować bedzie znajdujący się w 
doskonałej formie Widzew, zaś War 
szawę zespół złożony z graczy Skry 


Kto wygra mixta o 


'4 dyon sam, pan. 

18 września: ŁTSG.—Legja, Po 
lonja B-—Gwiazdą, Warta—Podgó- 
rze, Hasmonea—Polonia P. 76 p. p. 
—1I p. p. leg. 

25 września: Polonja B-=Ł/'TSG. 
Legja—Gwiazda, IFC.—Warta, Un- 
ja—Polonja P. 4 dyon sam, pan.-—76 
D. p. 

3 9 października: ŁTSG.—Gwiaz- 
a, 

W drugiej połowie pażdziernika 
półfinały a w początkach listopada 
— finały. 


o sportu robotniczego. 


Warszawa — Łódz. 


Marymontu i Żnicza— Pruszkowa, 
Poza tem odbędzie się błyskawicz 
ny turniej piłkarski przy udziale Wi 
zewa, Tury, Szternu i Morgenszter 
nu z Łodzi, Skry i Ruchu z Piotrko 
wa, Turu i Szternu z Pabianic. 
Gwiazdy z Kalisza i Szternu ze Zduń 
skiej Woli: Również zostanie roze- 
grany turniej błyskawiczny piłki ko 
szykowej i siatkowej zespołów męs- 
kich, i odbeda sie popisy gimnastycz 
ne i zawody lekkoatletyczne. Ceny 
wejścia minimalne przed poł. po żo 
gr. i po poł. 50 gr. w 


mistrzostwo Polski? 


Wyniki w pierwszym dniu zawodów. 


W mistrzostwach polskich, wprost sen:u 
cyjnie zapowiada się walka w mixcie. Ni 
gdy dotąd w turniejach polskich, nie było 
tak wysokiej konkurencji. Poprostu trad 
no stawiać jakiekolwiek prognostyki, bo 
kto może wiedzieć kto jest lepszy: Menzel 
—Deutsch. Tłoczyński-—Jędrzejowska, Heb 
da —Volkmerówna, Granyuillot—Barbier, 
Mbrtin Legay—Gallay, czy też J. Stolarow 

Wszystkie te pary mają równe 
dojścia do finała. Mogą być niesłychanie 
ciekawe mecze już od pierwszych round. 

Przypominamy, iż Menzel, należy do 


szych mixcistek Europy. 


Nasza para: Tłoczyński—Jędrzejowska, 


ekstraklasy, a Btrbier, jest jedną z najlep | pojedyńczej 


dobrze zgrana w ostatnich tumiejach w 
Anglji, będzie miała teź coś do powiedze- 
nin. 

Murtin Legay, partner Du Plaixa, spoty 
kał się już z Tłoczyńskim w doublu wielo 
krotnie. Tłoczyński uważa go za gracza 
groźnego. 

Program zawodów może niepotrzebnie 
rozwleczono na cały tydzień, wobec czego 


szanse |w pierwszym dnin odbyły się zaledwie dws 


spotkania. W grze podwójnej mieszanej 
Jędrzejowska z Tłoczyńskim pokornli Grąb 
czewską z Kruczkiewiczem 6:3, 6:1. zaś w 
Marczewski w pięknym 
stylu wyeliminował Tarasiewicza, bijąc go 


6:3, 6:0, 6:2. 


Najpierw w kraju... 


Nowe zaproszenia 


Ostatnio P. Zw. Lekkoatl. otrzymał za 
proszenia dlu Kusocińskiego na start w 
Strassburgu 4 września i w Helsingforsie 11 
września. Ze względu jednak, na powrót 
naszych olimpijczyków dopiero około 9 
września, ob te zaproszenia załatwiono od 
mownie. Zresztą, jak się dowiadujemy, za 
rząd Wturszawianki, postanowił narazie od 


kładać wszelkie propozycje 'aa start Kuso- | 


cińskiego zagranicą. 
slada już bowiem program ustalony: 17 i 
13 września — zawody międzynarodowe w 
Warszawie.. 24,1X—-1,X 
miedzypaństwowych w Pradze, Wiedniu i 
Budapeszcie, 8 1 9 rródziernika — zawody 
m'edzynarodowe w Polsce. 


Możliwem jest 
Że nierwszy indywidusłtny start Kusò 


"CH wr — 


Wypłała państwowej zapomogi doraźnej 


Mistrz Olimpiudy po | 


udz'uł w meczach | 


dia Kusocińskiego. 

cińskiego zagranicą nastąpi dopiero w poło 
wie października. 

ni 


ee 
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Dodatkowa komisja 
poborowa 

U W nadchodzący poniedziałek dnia 
| 29 b. m. o dgodziny 8 rano rozpoczyna 
urzędowanie w lokaju przy Aj. Kościuszki 
nr. 21 dodatkowa komisja poborowa dja 

| PKU. Łódź . Miasto II. 
| Stawić się winni poborowi rocznika 
| 1911 i starszych, zamieszkali na terenie 
1, 4, 6, % 40,12, 18 i 14 komisarjatów 
| pol. państw. o ile dotychczas nie stawaji 
do przeglądu wojskowego i nie mają ure, 
gujowanego stosunku do służby wojsko. 
'wej, a otrzymaji imienne wezwania ze Sta 

jrostwa Grodzkiego, 


JCH 


-— 


Sport w kilku słowach. Zycie ekonomiczne, 


(—) W związku ze zbliżającym się ter- 
minem międzymiastowego meczu piłkar- 
skiego reprezentacji Łodzi z Poznaniem, 
który odbędzie się w nadchodzącą niedzie 
ję w Poznaniu, kapitan związkowy p. Ot- 
to przeprowadził w proponowanym po- 
przednio składzie pewne zmiany ze wzglę. 
du na kontuzje niektórych z piłkarzy po- 
przednio wyznaczonych. Ostateczny skład 
reprezentacji Łodzi przedstawia się obec- 
nie następująco: bramka: Frymarkiewicz 
(ŁKS), Wojciechowski (SKS), obrona: 
Karasiak (ŁKS), Kudejski (SKS), po- 
moc: Jańczyk (ŁKS), Kahan (Hakcah), 
Wejnie (ŁKS), Durka Herbstreich (ŁKS) 
Klimczak (Turyści) (Sowiak i Krój 
(ŁKS). Rezerwa: Frankus (Turyści). 
W składzie powyższym nie zostali u- 
względnieni piłkarze ŁTSG, gdyż drużyna 
ta gra w niedzielę mecz o wejście do Ligi 
z bydgoską Polonia. 

(—) W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się na boisku Wimy bieg naprzełaj o 
strzostwo okręgu dla kobiet na dystunsie 
około 1000 m. W biegu wezmą udział naj 
lepsze zawodniczki ŁKS-u, Makkabi, Zjed 
noczonych, Krnuszeendera i innych klubów 
lokalnych. Tytułu mistrzyni broni Głażew 
ska (ŁKS). 

(—) W związku z meczem niedzielnym 
ŁKS—22 pp. w Siedlcach, który zakończył 
się zwycięstwem łodzian w stosunku 2:1, 
dow'udujemy się, że sędzia p. Wtulczak nie 
SIEC PREY OBY TERE E E 


ŚLEDZTWO" 
na ekranle kina „Splendid“. 


Reżysera Siódmaka znamy z dwóch bardzo 
ciekawych filmów: „Człowiek, który szuka swe 
zo mordercy“ ! „Mroki wielkiego miasta. 

Tym razem mamy znów temat kryminalny, 
którego cała akcja — zgodnie z tytulem — sku- 
pia się na samem śledztwie. 

Pierwiastków filmowych jest tu b. mało ! 
mmiej zdolny reżyser zrobiłby z tego nudną piłę, 
tembardziej, że film jest całkowicie mówiony. 

Siódmakowi jednak | z tego niewdzięcznegti 
materjału udało się zestawić momenty ciekawe 
choć naogół daje film słabszy od poprzednich. 

Takim ciekawym momentem, gdzie dźwięk 
został Świetnie wyzyskany, jest np. reakcia pod 
sądnego na odgłos, wywołany rytmicznem ude- 
rzaniem sędziego, chodzącego po pokoju w ka- 
loryfer, obok którego przechodzi. 

Dobre są sceny w kolei podziemnej (widzi się 
godzinę, słyszy — odjazd ostatniego pociągu). 

W tragiczną aferę uwikłana zostaje niedawna 
popularna wendetta filmu francuskiego, Anna- 
bella, niezapomniana  bohaterrka filmów „Mil- 
jon" i „Jej ekscełencia miłość”. 

Oto posądzono narzeczonego _ joj, młodego 
studenta Pawła Bernta o zabójstwo damy z pól- 
światka, zamordowamej w zagadkowych okolice 
nościach, 

Tragedję dwolga młodych ludzi podwałał 
fakt, że właśnie ojciec Annabelfl, znany ze swej 
surowości sędzia Śledczy, prowadzi! dochodze- 
nie przeciwko domniemanemu zabójcy. Przydu- 
szony ciężarem zebranych przeciwko niemu po- 
szlak. wyvozerpany męką nieustannych indeza- 
cyi Berrnt stracił sily dò dalszej walk! I przy- 
znał się do zbrodni, której nie popełnił, Tylkc 
przypadek ustrzegł sędziego Śledczego od wnie 
sienia oskarżonta przeciwko niewinnemu czło- 
wiekowi. 

Charakterystyka środowiska (pomimo wersji 
francuskiej tło niemieckie pozostało niezmienio- 
ne) oraz osób nawet epizodycznych, opracowa- 
na jest z drobiazgowością a nawet z wnikliwo- 
ścią psychologiczną, co odbija się zarówno w 
grze aktorskiej, jak w doborze dekoracji. 

Film zrobłony jest z dużą kulturą. 

Aktorzy tworzą niezrównany zespół. 
Annabelli zaprezentował się wspaniały 
francuski — Jean Perier. 
EOE E 1 Z ZOE TCA AE 
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tragik 


(Pielgrzymka łódzka na uroczystoś- 
ciąca Matki Boskiej Jasnogórskiej 
w Częstochowie. 

W niedzielę J. E. Ks. Biskup dr, W. Tymie- 
nieckj w asystencji ks. Prałatą D, Kaczyńskie 
go i ks, dyr St. Nowickiego odprawił na szczy 
tach kościoła Matki Boskjej Zwycięskiej uro- 
czystą Mszę św, w intencji pątników  poczem 
przemówił w serdecznych słowach s balkonu 
kościelnego do tysięcznych rzegz łodzian, zale_ 
gających plac oraz przyległe ulice Po podniosłem 
przemówieniu Dostojnego Pasterza wyruszyła 
| kompanja piesza która przez mjasto przeprowa” 


„| dził osobiście J. E, ks, biskup, poczem pod prze 


dia bezrobotnych za miesiąc sierpień r. b. 


Magistrat m. Łodzi — Uiząd Zasiłko. 
wy dja bezrobotnych — podaje do wiado- 
mosci osób zainteresowanych, że w czwacć 
tek, dnia 25 sierpnia r. b. rozpocznie się 
wypłata państwowej zapomogi doraźnej 
za miesiąc sierpień dļa bezrobotnych, któ. 
rzy posiadają rodzinę na wyłącznem utrzy 
maniu, a zglosili się do biura Urzędu przy 
uj. żeromskiego 44 i zostaji uprawnieni do 
zapomogi. 

Samotni prawa do zapomogi nie posia- 
dają, jak również nie mają prawa bezro- 
bətni, w których rodzinie, pozostającej 
we wspólnem gospodarstwie domowem, 
choć jeden członek pracuje lub posiada 
inne źródła dochodu, równe jub przewyż- 
szajace ewentualną zapomogę. 

Do państwowej zapomogi doraźnej nie 
mają prawa bezrobotni, korzystający z 
pomocy Wojewódzkiego Komitetu do 
Spraw Bezrobocia. W wypadku stwierdze 


M, N, 0, P. R, S. T, U, W, Z, Ź. Ż. 


nia, że bezrobotny, korzystający z pomo- 
cy Wojewódzkiego Komitetu, [ub ktokoj- 
wiek z jego rodziny, pozostającej z nim 
we wspójnem gospodarstwie domowem, 
zgłasza się po zapomogę doraźną do Urzę 
du Zasiłkowego, interesowany zostanie po 
zbawiony zapomogi pod skutkami prawa 
nemi. 

Stawki zapomogowe wynoszą dļa bez.- 
robotnych, posiadających rodzinę, składa. 
jącą się: z ponad 5 osób zł. 30 miesięcz« 
nie z 8 do 5 osób—24 zł. miesięcznie, 2 
1 — 2 osób — 15 zł. miesięcznie. i 

Wypłaty odbywać się będą w lokaju 
Urzędu Zasiłkowego przy uj. Żeromskiego 
nr. 44 w godzinach od 9 do 14, według 
następującego porządku: 

Czwartek, dnia 25 sierpnfa r. b. fitery: 
A, B, C, D, E, F, G, H, L, J, K. L. Ł. 

Piątek, dnia 26 sierpnia r. b. [itery: 


w 4 


boszcza par, Matkj Boskiej Zwycięskiej oraz ks 
wodnictwem ks, Prałata D Kaczyńskiego pro 
kan L. Stypułkowskiego udali się drogą na Pa 
bjanice— Dłutów do Częstochowy. W. piel- 
grzymće pieszej wzięło udział około 1.000 osób 
w tem duży odsetek młodzieży. 

W dniach 25 1 26 bm, wyruszą pielgrzymki 
kolejowa z dworca Łódź—Fabr. Karty przejaz 
dowe w cenje 8 zł nabywać można we wszyst- 
kich parafiach łódzkich. 


uznał aż czterech bramek zdobytych na po 
czątku meczu dla ŁKS-u przez Herbstrei 
cha (2), Króla i Szałapskiego, przyczem co 
najmniej dwie z tych bramek były zupełnie 
prawidłowe. Charakterystyczne, że jedną 
z tych brtumek p. Walezyk odgwizdał i piłka 
znalazła się na środku boiska, lecz pod 
wpływem sędziego linjowego cofnął swą de 
cyzję i dopiero kiedy piłka po raz piąty z 
rzędu znalazła się w siatce 22 pp. sędzia 
uznał ją jako pierwszą bramkę dla ŁKS-u. 

(—) Fint hazeny o mistrzostwo Polski 
odbędzie się w Łodzi dnia 3 i 4 września 
przy udziale mistrza Łodzi—ŁKS. mistrza 
Warszawy (Legja lub Polonia) i mistrza 
Poznania— Warty, której udział jest jeszcze 
wątpliwy. Pierwszego daia t. j, 3 września 
mi się adbyć mecz między Wartą a mi- 
strzem Warszawy, zaś drugiego ŁKS spot 
ka się ze zwycięzcą meczu z dnia poprzed 
niego, przyczem jedno to spotkanie zadecy 
duje o tytule mistrza Polski. Należy zu 
znaczyć, że wobec niezgłoszenia się Cra- 
eovii, LKS wchodzi do finału waleoverem. 

Mecze w grach sportowych okręgu łódz 
kiego o mistrzostwo w klwsie B i C mają 
się rozpocząć w nadchodzącą niedzielę. 

(—) Głośny rekordzista Anglik Kay 
Don znów podiał próby. na swej mots- 
rówce „Miss Anglja II" bicia rekordu 
światowego na jeziorze Sinclair. W pierw 
szej próbie Kay Don osiągnał  przecięt- 
na szybkość 1!5 mil. t j. 184 klm- na 
godzinę. 

(—) W Cleveland w zawodach lek- 

koatletycznych olimpijczyk Sextan w rzu- 
cie kula ostaznał rekord świata 52 yardy 


111 3/4 cali. 


Makabjada zimowa 
w Zakopanem. 
Jak wiadomo odbędzie się w Zakopa- 
uem tbk zw. zimowa olimpjada żydowska, 


| zorganizowana przez Związek Makkabi. Do 


tychczas zgłosiły swój udział: Czechosłowa 
cja, Rumunja, Niemcy, Austrja. 

W związku z igrzyskami organizuje 
Związek Makkabi w Polsce wielką akcję tu 
rystyczno - kiujoznawczą. — Przy każdym 
klubie prowincjonalnym zawiązuje się spec 
julny komitet, który ma za zadanie zorgani 
zowanie wycieczki turystycznej do Zakopa 
'aego. Sekretarjat centrali opracowuje pro- 
gram wycieczkowy dlu gości zagranicz” 
nych. 


RADJO-KĄCIK. 


RASZYN, czwartek. 

11,58. Sygnał czasu. 12,05. Program na dz. 
bież. 12,10. Przegląd prasy polskiej, 12,40, Urz. 
kom, PIM. 12,45—13,25. Płyty. 13,35. Płyty gta- 
imofonowe. 15,00. Kom. gospodarczy, 15,10— 
15.30. Arje I pieśni w wyk. Gugliemetti (sopr.) 
i R. d'Ajessio (tenor). 15,30. Komunikat L, O. 
F. P. 15,40—16,35. Płyty gramof. 16,35. Kom. 
dla żeglugi i rybaków. 16,40. „Wśród książek” 
omówi prof. H, Mościcki, 17,00—18,00. Koncert 
solistów. 18.00, „Przemysł ludowy w Polsce" 
wygl. dr. M. Nałęcz-Dobrowolski. 18,20, Muzy- 
ka lekka I taneczna. 19,10. Rozmaitości. 19,30, 
Kom. Tow, Zachęty do Hod. Koni w Polsce. 
19,35. Pras, Dz. Radj. 19,45. Kom. rolniczy przy 
sposobiemia rolmicz, wygł. inż. Z. Kobyliński. 
19,55, Program na dz, nast, 20,00—21,50, Kon- 
cert wieczorny. 21,50. Dod. do Pras, Dz. Radi. 
21,55, Kom. dla komunik. lotniczej, 22,00—22,40 
Muzyka taneczna, 22,40—22.50. Wiadom. spor- 
towe, 22,50—23,30. Muzyka taneczna. 


(o nas Po pracy padwogoli 


TeatrMiejski: — Królestwo nędzy. 

Teatr Letni — Moja panna mama. 

Teatr Popularny -— Qdy kobieta rządzi 

Adrla — Fatalna pomyłka 

Capitol: — Powrót do życta. 

Corso: I. Klątwa rodu mandarynów, II. Z Byr 
dem do bieguna. 

Czary: — I. Ulubienica maharadży, II. Ka- 
walerowie nocy, 

Grand-Klno — Tabu 

Ludowy: — Taniec wśród serę. 

Metro — Patalna pomyłka 

Mimoza: — Błękitny express. 

Palace — Pogarda śmierct. 

Przedwlośnie: — Salto mortale, 

Rakleta — Nad ranem 

Resursa: — Krółowa huzarów. 

Splendid — Krwawy wschód, 

Oświatowy: — Dla dorosłych: Dłablica z 
Trypolisit; dia miedz “Walka o step, SON, 

Zachęta: — Królowa poludnia. CRNE 


CUITO 


Zupa jarzynowa. 
Pieczeń wołowa. 

ogórki kiszone, kalafior. 
Budyń czekoladowy. 


WINSZUJEMY. 


Jutro: Ludwikowi. 
Wschód słońca 4,33 
Zachód — 18,44 

Długość dnia 14,11 


Ubyło dnia 2,36 
Tydzień 33 4 


NOTOWANIA ZŁOTEGO ZAGRANICĄ. 

Londyn, otwarcie — 31,00 zamk. — 31,00, 
Paryż, złoty — 28550, Praga, wpłaty na War- 
szawę (za 100 złotych) 378,00_—38u,00, Zurych, 
złoty (za 100 złotych) otwarcie — 57,60, 
zamkn. — 57,60, Berlin, złoty (za 100 złotych) 
wpłaty na Warszawę 47.10 —47.30. Gdańsk zło- 
ty (za 100 złctych) 57,53—57 64 

Londyn, 24 sierpnia. New-York 346,37, Parvż 
59.34, Berlin 1455. Bruksela 2404 i pół, Włochy 
67,50. Szwajcaria 17.83 i pół. Kopenhaga 18.76 i 
pół, Helsimgfors 232,25, Praga 117, Budapeszt 
28, Rumunja 600. Wiedeń 29075, Moskwa 474 


Paryż, 24 sierpnia, Londyn 88,36, Nowy: 
sork 25,51, Warszawa 285.50, 
BAWEŁNA, 

Liverpool, 24 sierpnia. Loco 6.02, sierpief 

5,84, wrzesień 5.85. październik 587. listopać 


5,88, grudzień 5,80, styczeń 591, luty 5,93, ma- 
rzec 5,95. kwiecień 5.97, maj 6.00, czerwiec 
5,02, lipiec 6:04. 

Egipska, 24 sierpnia. Loco 825. październik 
7,99, listopad 8,05. grudzień 8.05. styczeń 8.14 
marzec 8,22, maj 8.29, lipiec 8.38. 

Brenta, 24 sierpnia, Loco 8.78. 
S28, grudzień 8,49, styczeń 
8,65, maj 8,79; lipiec 8,90 


Waluty glewizy i akcie 


nagiełdzie warszawskiej 
DEWIZA NA ZURYCH — NADAL SŁABA, 

Ogólne usposobienie w dziale dewiz było 
niejednoliie. Zniźkująca od kilku dni dewiza 
angielska wykazała dziś tendencję utrzymaną; 
w stosunku do urzędowych notowań z dnia po- 
przedniego kurs Londynu zasadniczych odchy= 
leń nie wykazał. 

Dość znacznie osłabła dewiza 
zniżka wyniosła 30 groszy na 100 frankach 
szwajcarskich, pozatem Gdańsk obniżył się o 
16 groszy na 100 guldenach gdańskich oraz No- 
wy Jork — kabel i czek po 0,1 gr. na 1 dola- 
rze, 

Bez zmiany pozostały Belgia i Paryż, Ho 
landja natomiast zyskała 10 gr. na 100 flore- 
nach hol, 


październik 
8.55; marzeg 


PAPIERY PAŃSTWOWE — PRZEWAŻNIE 
MOCNIEJSZE. 


Dział pożyczek premiowych był bardziej o= 
żywiony, przyczem prawie wszystkie papiery 
zyskały na kursach 3 proc. Pożyczka Budo- 
wlana wykazała dążność zwyżkową, osiągając 
w rezultacie 40 groszy, 4 proc, Pożyczka 
Dolarowa podniosła się o 20 groszy na sztuce 
4 proc. Poż. Inwestycyjna żwykła 50 groszy. 


Serje 4 proc, Pożyczki Inwestycyjnej byłj 
tańsze o 1,50 zł. 

è 7 

LISTY ZASTAWNE — NAOGÓŁ j 

MOCNIEJSZE, „ 4 


W dziale papierów stołecznych obroty by 
ły zwiększone, nastrój przeważał zwyżkowy. 


4i pół proc. L Zast, Tow. Kred, Ziem. Warsz. ` 


pozostały bez zmiany, 7 proc. L Z Ziemskie 
Warsz, (dolarowe) zyskały 2 proc, w stosun- 
ku do ost. not. oficj z dn, 10b. m, 41 pół 
proc. L Z m. Warszawy podniosły się o 1 
proc, 5 proc. L Z m, Warszawy o 0.50 proc, 
oraz 8 proc. L Z m. Warszawy (zwykłe) były 
tańsze o 0.37 proc.; drobne odcinki 8 proc. Lt 
stów miejskich były droższe o 0,25 proc. 

W, dziale  prowfncjonalnym doszło do 
tranzakcyj 10 proc, L Z m. Lublina po cenie « 
1,50 proc, wyższej oraz 8 proc. Listami Zastaw 
nemi m. Łodzi, które były tańsze o 0.15 proc, 


PAPIERY PROCENTOWE. 


Premjowa Pożyczka Budowlana 
35,90—36,15, Premj. Poż, Dolarowa, serja Ii 
48,50—48.60, Premjowa Pożyczka  Inwestycył 
na 97,50—97—97,50, Premjowa Pożyczka Inwe 
Stycywia ser. 104,50—103, Państw. Pożyczki 
Konwersyjna 1924 r. 30, Pożyczka Dolarows 
1919—1920 r. 55,50, Pożyczka  Stabilizacyjna 
1927 r. 53,75—54,50—53, Pożyczka Kolejowa 101 
Listy Zastawne Banku Rolnego 83,25, Listy 
Zastawne Banku Rolnego 94,00, Listy Zast, Ban 
ku Gosp, Kraj. II em. 83,25, Listy Zast, Banku 
Gosp. kraj. I em. 9400, Obligacje Komunalne 
Banku Gosp. Kraj. II em, 83,25, Obligacje Ko- 
munalne Banku Gosp, Kraj. I em. 94,00, Obliga- 
cie Budowlane Banku Gosp, Kraj. I em, 93,00. 

r 
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ŻYWSZE OBROTY AKCJAMI. 


W przeciwieństwie do poprzednich zebrał 
glełdy akcyjnej panował nastrój ożywiony przy 
ogólnej zwyżce kursów, 

Przedmiotem tranzakcyj, kwalifikujących się 
do notowań były cztery gatunki papierów dy- 
widendowych. 

W grupie bankowej — akcie Banku Pol- 
skiego były droższe o 1.50 zł. Z chemicznych 
obracano Solami Potasowemi po cenie nie- 
zmienionej (ost. not. 9 b, m) 

W dziale  cukrowniczym zakupywano 
Warsz. Tow, Fabr. Cukru po kursie o 25 gr. 
wyższym oraz z *metalurgicznych doszło do 
tranzakcyj Starachowicami, które podniosły się 
c 50 gr. na sztuce, 


KURSY 'AKCYJ, 
Bank Polski 74,50-75 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Warszawa, 24 sierpnia, Urzędowa  ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej za 100 kg. pary- 
tet wagon Warszawa, w handlu hurtowym, ła- 
dunkach wagon, ustalona na podstawie- cen 
giełdowych: żyto 16,00—16,25; pszenica jednoli- 
ta 26,50—27,00, — zbierana 26.00—26,50, owies 
jednolity 17,00—18.00, zbierany  16,00— 
17,00, jęczmień na kaszę 16,50—17,00, jęczmień 
erowarnianu 17.50—18 00: 


szwajcarska, 


i 


"morze Karskiego przez 


. kierunku Szpicbercu, j 
życiodajny prąd morski gubi się w bez- 


- go 
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f- Wojna wódczana trzech państw 


rozpocznie się po zniesieniu prohibicji. 


Narazie niewiadomo jeszcze, czy 
Ameryka po wyborze nowego prezydenta 
pozostanie nadal suchą czy też prohibicja 
zostanie zniesiona. 

Optymiści, a takich nie brak nigdy w 
Ameryce wierzą jednak że prohibicja ma 


się ku końcowi i że wkrótce rozpoczną 
się już mokre czasy. 
Mówią już dziś, że na tle dostawy. 


cennych napojów dojdzie dn wielkiej wal- 
ki konknurencvinej między Szkocją. Ame- 
ryka a Kanada- 


W czasie prohibicjj przedstawiciele 


„firm wódczanych Irlandji 1 Szkocji 


opanowali nielegalny rynek 


w Ameryce. 
Odbiorcami ich byli oczywista przemyt- 
nicy. j 
Bvć może, że Kańadyjczycy nie 


chcieli albo nie nmieli uprawiać nielegal- 
neco procederu, faktem jednak jest, że w 
przemytnictwie whisky góruja dotychczas 
procheenci europejscy. 

Nawet tine fabryki, które powstał 
w czasie prohibicji, nie mogły wytrzymać 
konkurencji imnorterów europejskich. 

Już w naibliższvm czasie bedziemy 
zatem świadkami wielkieją wojny wódcza- 
nej, która wybuchnie na kontynencie ame- 
rykańskim. 

Szkocia. Trlandja 1 Kanada szykuja 
się do wielkiego współzawodnictwa. Szko- 
ci £ Irlandczycy twierdza, że co do gatun- 
ku wvrobów alkoholowych 

znacznie wyprzedzili Kanadyjczyków. 


Ajenci firm europejskich znajdują się 
obecnie w drodze do Ameryki, aby tam 
zawczasu przygotowywać teren pod le- 
galny handel i zakładać filje w poszcze- 
gólnych miastach. Przygotowuje się wiel- 
kie składy, które są chwilowo puste be 
narazie nie wolno magazynować towaru. 


| 


Dziś Ameryka jest jeszcze sucha. 

Co będzie jutro? 

Fabrykanci whisky twierdzą, że bę- 
dzie dobrze. Można im wierzyć, gdyż 
upewnili się widocznie z góry, że prohi' 
bicja bedzie zniesiona. 

A zatem rozpocznie się walka o pod- 
(bój wódczany Stanów Zjednoczonych: 
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FREKWENCJA W KINACH SPADŁA O POŁOWĘ. 


Tandeta filmowa zraziła widzów. 


Amerykański fachowiec o kryzysie w państwie X Muzy. 


Kina na całym świecie przeżywają 
poważny kryzys. Zupełnie niespodzie- 
wanie stanety one wobec bardzo zmniej 
szonej w tym roku armii widzów. 

Posłuchajmy co na ten temat mówi 
prezes związku kin amerykańskich 


Cenzura w stacji nadawczej. 


Przerwy w produkcjach komika. 


Radjosłuchacze czechosłowaccy, zdzi- 
wieni byli niezmiernie, gdy ich stacja na. 
dawcza w Pradze całkiem nieprzypadkowo 
i nagle 

przerywała potok słów, 
Sypiącego jak z rogu obfitości zjadliwym 
dowcipem politycznym świetnego humory 
sty, występującego w jednym z popular- 
nych kabaretów w Pradze. Z tego właś- 
nie kabaretu stacja praska transmituje czę 
sto ciekawe programy. 

W repertuarze, o który chodzi, komik 
dał 

kilka skeczów pelitycznych, 


ale treść ich nie była znana radjostacji 
praskiej, która, jak inne stacje europej- 
skie, dbać musi o to, aby treść jej progra 
mów nie zawierała niczego takiego, co mo 
głoby obrażać uczucia bliższych lub dal- 
szych sąsiadów, choćby niekoniecznie 


przyjaciół. Takie jest już bowiem posta- | 


nowienie wszystkich radjostacyj krajów 
cywilnych. 

Gdy więc satyryk obdarzony talentem 
wyjątkowym zaczął smagać na prawo i 


| lewo narody i osobistości — tak zwany 
| „czuwacz”, którego zadaniem jest słucha 


nie treści całego programu w dziale ży- 
wego słowa, 
tyle razy zamykał mikrofon 


EPEE ZOTAC PTT YZ TY 020% ZO EK I EECC ZES 


Palmy kokosowe w tundrach Syberji. 


Marzenia sowieckiego inżyniera. 


Inżynier sowiecki Awdiejew wy- 
stąpił z fantastycznym projektem zmia- 
ry kierunku Golistromu celem ocieple- 
tita północnych wybrzeży Syberii. 

Golistrom, przepływając wzdłuż 
północnych wybrzeży półwyspu Skan- 
dynawskiego, dochodzi do wyspy No- 
wa Ziemia, skąd zepchnięty zostaje 
przez lodowate prady. wychodzące z 
cieśninę Kar- 
ska. Prądy te odpvchaja Golfstrom w 
gdzie następnie 


miernych obszarach oceanu Lodowate- 


Inżynier Awdiejew proponuje 
zamknać cieśninę Karska 
przy pomocy tamy. a wówczas prąd 
Qiolistromu skierowany będzie ku pół- 
nocnym wybrzeżom Svyberji, wskutek 
czego klimat arktyczny północnej Sy- 
berii stanie się klimatem umiarkowa- 
nym. co. według planów Awdiejewa, u- 


Pocałunki 


x:0:x 


możliwi rozwój rolnictwa na wielkich: 
bezludnych obecnie obszarach Północ- 
nej Syberji. A 

Pomysł inżyniera sowieckiego mie 
jest nowy. Przed kiiku laty prasę całe- 
go Świata obiegła wiadomość o fanta- 
stycznvm pomyśle jednego z inżynie- 
rów amerykańskich, który projektowa? 
wybudować w zatoce Meksykańskiej. 
gdzie podobno rodzi się Golfstrom. 
wielką tamę, któraby skręciła bieg Goli 
stromu i ociepliła wschodnie wybrzeża 
Północnej Ameryki i 

fodowate pustynie 1.abradoru. 
W fantazjach swych inżynier amery- 
kański widział już palmv kokosowe ro- 
snące na wysokości Nowego Jorku. 

Również inżynier Awdicjew widzi, 
po uskutecznieniu swego projektu, mo” 
żliwość uprawy palm pszenicy i kuku- 
rydzy tam. gdzie obecnie rozpościera 
Się pustynna dziewicza tundra syberyj- 
ska. 


ma... szkle. 


Wojna bakterjologów z miłym zwyczajem. 


w Ameryce rozpoczęto poważną i ostro 
przez lekarzy prowadzoną walkę przeciwko 
pocałaunkom. W specjałaem piśmie,- po- 
śwłęconem sprawom medycyny i higjeny 
przeprowtudzono ankietę na temat szkodli 
waści pocałunku, a doktór Pandril Varrier- 
lans. dyrektor Instytutu btkterjologiczne 
zo w Nowym Jorku wygłosił niedawno w 
iednej z największych sal miasta odczyt 
na ten temat. 

Na mkończenie swego odczytn poprosił 
te Pandrill Warrier - Johna kilka z obec 
nych na sali osób na estrudę i wezwał je. 
aby złożyły pocałunek 

na gładkiej tafli lustra, 
atałnceco obok. 

Otnzało się, że wszyscy pozostawili na 
lustrze mnóstwo bakteryj chorobotwór” 
czych. które każdy z obecnych mógł obej 
*znA nrmy cnechlne szkło powiekszajace. 

N'e chcę wnaść w przesadę — zakoń 
| prelegent swói odczyt — ale twierdze 
=a wasycow lekarza zaońdza sia 76 mna 


że pocałunek jest największym wrogiem 
zdrowego człowieka. 


komikowi. ilekroć uważał, że artysta po- 
suwa się zbyt daleko. 

Jednakże stacja w Pradze rozumiejąc 
doskonale, że kontroler programowy kie- 
rował się ogólnie przyjętą zasadą unika- 
nia zadrażnień, nie zawsze jednak może 
w czynności tej utrzymać się na wysoko- 
ści zadania krytyka i cenzora — postano- 
wia. że w przyszłości treść transmisyj mu- 
si być uprzednio poznana. Nie oznacza 
ta bynajmniej cenzury w znaczeniu szcze- 
gólnem. Stacia w Pradze chce tylko znać 
treść programową, jak wydawca książki 
lub redaktor pisma muszą znać treść rę- 
kisu, zanim oddadzą go do druku. 


| 


| 


| 


radju 
obraz został rozłożony. Im więcej punkci ków na jednostkę powierzchni tem lepszy 
obraz. Na ilustracji widzimy cztery odbitki telewizyjne tego "timego zdjęcia. U góry: 


Jakość przekazywanych zapomocą 


1) 1200 punktów, 2) 3090 


Problem telewizji na wystawie radiowel. 


punktów. 


John Russet, który stanął na czele ko- 
misji kryzysowej powołanej do życia 
przez Departament Handlu w Waszyng 
tonie. Komisja ta ma opracować spe- 
cialne przepisy i wskazać Środki, które 
powinny być zastosowane, by kina ar 
merykańskie weszły z powrotem w 0- 
kres „prosperity. — powodzenia. 
Russett bardzo pesymistycznie 
sytuacię w kinematografii. 
— jlość kin na całym 


ocenia 


wojne. 

Jest to nieuczciwa wa!ka 
konkurencyjna właścicieli kin. polega: 
jąca na stałem obniżaniu cen i licvtowa 
mu się wzajemnem. Jeśli naprzykład 
kino obniża ceny do 20 centów. to iego 
sąsiad natychmiast obniża ceny do 18 
centów. Wówczas tamto kina obniża 
ceny do 10 centów. Zdawałoby się żę 
to już jest granica ostateczna obniżki 


świecie musi| cen biletów. Nic podobnego. Wówczas 


być dostosowana do potrzeb widzów.| dopiero właściciel kina ogłasza iż pa- 


Jeśli niema popytu, to 


część przedsiebiorstw zamknąć. 
Jeśli nie na stałe, to przynajmniej aż 
chwili. kiedy kryzys się skończy. 


dziwcie się więc. panowie, że na 20 ty- 
sięcy kin istniejących w Ameryce 4 tv- 


siące teatrów świetlnych zamknęło już 
swoje podwoje, a w niedługim 


szych kin. Trudno. Frekwencia w 
smku do lat ubiegłych spadła o 45 
procent. 

Pozatem mamy jeszcze 


znaczy w da-|lnie w towarzystwie panów 
nym wypadku: frekwencji więc należy | bezpłatnie. Jeśli jego sasiad 


do | "OWY etap wałki konkurencyjnej 
Nię | Za 10 centów zaczvna dawać podwóin: 


czasie 

e RNA ą T EO H 
zamknie się jeszcze około 3 tysięcy dai 
sto- 


iedną ma- 


wchodzą 
zastosuje 
nastennie 


Kino 


ten sam środek, wówczas 


programy: trwajace po trzy 
Jeśli tak dalej pójdzie to 
się za tę cenę potrójnych 
trwających po 5 godzin. Jasnem iest. 
że tego rodzaju polityka jest krótko- 
wzroczna. Nie wpływa ona bynajmniei 
na zwiększenie sie frekwencii w kiele 
demoralizuja tyłko włdzów. 
Dążyć będziemy do wprowadzenia sta 


rodziny 
doczekamy 
programów 


ge. której wvpowiadamy zdecvdowaną| łych i jednakowych opłat w kinach. Następ 
KEEP EEEE O EET T "YO PST E DESETE EE S E EESE | Nie wprowudzimy zasadę oszczędzania na 


cbrazów zacży od ilości punktów, na jaką 


4) 30.000 


U dołu: 3) 20.000 punktów, 


punktów. 


nc wo 


35 milionów 


samochodów 


-ursu e na czej kali z emskie'. 


Ile jest samochodów na świecie? Na 
|to pytanie daje odpowiedź urząd amery- 
kański: „United States Departament of 
Commerce" 
statystyce. 


Tego lipca _1932 +. było na całymi 


świecie 35,263.397 samochodów. 

Z. tego 25,986.35% przypadło na Sta- 
ny Zjednoczone. a reszta dopiero na 
wszystkie inne kraje. 


Nowa popularna zabawka. 


Każdy Anglik nosi w kieszeni Yo-yo. 


Yo-Yo zajmuje Anglję bardziej, niż 
wszelkie kryzysy światowe. 

Yo-Yo jest w ręku wszystkich, mło 
dych i starych, mężczyzn i kobiet, zamoż- 
nych i ubogich. Yo-Yo zajmuje ludzi w 
domu i na ulicy. Yo-Yo poświęcone s2 
całe kolumny i stronice w wielkiej prasie. 

Yo-Yo to rodzaj kuli, składającej 
<łe 7 ciasno do siebie przylegajacych 
dwóch dość masvwnvch talerzyków, po” 
dobrvch do srzyba. W waskim otworze 
między talerzvkami nrzewiniety jest mo”- 
nv sznurek, długości około metra. 
przymncowaniu sznurka do średniego nal- 
ca reki, można przy pomocy ruchów dło- 


Tynowane jedwabie. 
Ciekawy wynalazek włókienniczy. 


| hostonu przychodzi wiadomość o po |wym z cyny i nabiera ciężkości aż do 200 
awienin słę w handlu nowego rodzuju je | razy większej niż jej pierwotna waga. 


Iwabin, zwanego „jedwabiem cynowym*. 
est to proces nasycania delikatnych mate 
vyj jedwabnych 

powłoką cyny, 


an nadaje jedwubiowi wygląd ciężkiego i 


. 
Mngatero, 


Cienintkn, lekka jak pajęczyna materja 


|uabna przesyca się preparater: metalo: | 


ZRT wne YW M I TOY DOTTOR WA LA NE Z CY E AAAA 


lukto: naczelny; (ranctszek Probet 


Główna wartość tego 'nowo stosowanego 
procesu połegh na tem, aby bardzo cienkie 
i wiotkie materje jedwabne czynić w wyglą 
dzie ciężkiemi i solidnemi, a zachowujące- 
mi połysk i wszystkie inne wluściwości je- 
dwabiu — po niższym znacznie koszcie, niż 
ciężkie jedwabie prawdziwe. 


Po| Y 


|ni, opuszczać i podciąsać Yo-Yo, które 
|wtedy skacze w powietrzu jak” najlepsza 
| piłka gumowa. 

Można wykonywać cały szereg ín- 
nych tricków, puszczać po podłodze, ry- 
sować w powietrzu wszelkie krzywe itp 

Cały sekret Yo-Yo polega na tem, 
abv szpulka wracała do ręki a nie wi- 
siała na sznurku. Wtedy zabawka prze” 
staje działać. Trzeba na nowo nawiiać 


szpulke i rozpoczynać bujanie Yo-Yo. 
Każdy “Anglik nosi w kieszeni 
o-Vo. 


Kiedy ma chwilę wolna, wyciaga je i 
modrzuca w powietrze. Dzieci bawia się 
tem na ulicach. wytworne damy w mrzer. 
wach teatralnych, mężczyźni w jadłodaj- 
niach podczas krótkich wolnych chwil na 
drugie śniadanie. 

Nauka Yo-Yo stała się czemś równie 
ważnem, 

jak nauka historji 
lub matematyki. Istnieją nawet specjal. 
ne podręczniki, wtajemniczające „profa. 
nów“ w trudne arkana tej ciekawej za- 
bawki, wynalezionej przez pewnego Ka. 
nadyjczyka. 

W jednym z podręczników czytamy 
m. in.: „Wybitni uczeni powiedzieli, że 
dziecko czy dorosły z lekkiem sercem od. 
kładający na stronę Yo-Yo bez opanowa. 


Odbito na własaei maszynie rotacyjnej 


w 


Łodzi przy ulicy Karola Nr. 2 -~ 


w niezmiernie interesinacej | 


!' Z pośród tych samochodów, 29.291. 
172 przypada na osobowe, 362.784 na 
autobusy, a 5.609441 na ciężarówki. 
Mimo krvzvsu ekonomicznego, 
powiększvła się ilość aut 
|w Anglji, Francji i Włoszech w porów- 
|naniu z rokiem ubiegłym, natomiast w 
| Anstrji, Niemczech, Hiszpanii, Finlandii 
í Kanadzie Vczba samochodów znacznie 
spadła. 

Drugim kraiem co do ilości aut po 
Amerrce jest Francia z jei 17-tu miljo- 
nam). potem ide Analia, Kanada, Niem 
cy, Australia $ Argentyna. 
| Test też kraj. który posiada tylko ied- 
lan Fadvne auto: kraiem tym jest Szpitz- 
berg. 


Prawie równie s'elankowem! krajami, 
w których nie jstniele zacadnienie ren- 
l-i ruchu. sa wyspv Salomona, liczace 
A ant anaialskie terwtnyjum Somali z 56 
<amachodam* mraz Iiberią, mogąca sie 
pochwaBź 100 samochodami. i 


W Fp 1932 r na 56 ludzi na zie- 
mi przypadał 1 samochód. edy rot nrzed- 
lem 76% wypadało jedno auto na 54 ludzi. 

W Ameryce wypada jedna auto na 
człarv oschv, na wwsnach Hawaiskich 
iedna na 7 osźb, we Francji jeden samo- 
chód na 24 osobv. w Aneli jeden na 28, 
w Niemczech jeden na 95 
TEMU "TIP REPON T IRI EIEII OE OZ TD 


nia sztuki władania niem, odczuwać bę. 
da trudności w opanowaniu własnego ży. 
cia. Ci zaś, co wytrwać potrafia w nauce 
i sztukę władania Yo-Yo posiada w pełni. 
w życiu nie bedą mieli kłopotów w rozwią 
zaniu napotykanych zagadnień”. 

Wynalazca Yo-Yo natrafił na właściwy 
moment. Puścił swoje Yo-Yo wtedy, kie 
dy było ono najbardziej pożadame. Sama 
zabawka Yo-Yo i cały szereg innych 
Yo-Yo zajmują dziś ludzkość, właśnie 
dziś, kiedy tyle się ma kłopotów. 


o —— 


opłatach za filmy i walczyć będziemy o 
zmniejszenie podatków, nakładanych w róż 
nej wiełkości przez poszczególne stany. 

W walce- o ceny obiuzów zastosujemy 
bojkot tych wytwórni, które prowadzić bę 
dą politykę lichwiarską. 

Jeśli chodzi o sytuację kin w innych 
krajuch, to jeszcze najlepiej przedstawia 

(się ona w Niemczech, natomiast we Fran- 
„cji, Hiszpanji, Włoszech i w krajach skan 
dynawskich frekwencja spadła o 30—40 pro 
cent. Nie wykazują spadku frekwencji ki 
na tngielskie, Tam w okresie kryzysu ani 
jedno kino się nie zamknęło. Raczej prze 
ciwnie, w Anglji widzimy 
| wzrost ilości kin. 
| Bardzo dużą wùgę przywiązujemy do 
| utrzymania obecnej frekwencji w kinach, 
istnieją bowiem obawy, że wobec dalszego 
wzrostu kryzysu ekonomicznego i bezrobo- 
cia, frekwencja w kinach może się w dal- 
szym ciągu poważnie zmniejszyć. Jako śro 
dek złradczy zaproponowaliśmy wytwór 
niom, by renlizując swoje filmy, zasięgał” 
u właścicieli kin 
fachowych porad 
jo gustach i zapotrzebowaniach  publiczno- 
ści. Filmy muszą być realizowane wyłącz 
nie dla publiczności, 

Powinny one posiadać dobrą treść i da 
skonałych odtwórców. Tuk zwane filmy 
średnie dzisiaj nie mogń być pokuzywane. 
Widz za swoje pieniądze, które są dzić 
bardzo drogie, powinien mieć towar pierw 
szej jakości. Skończył się okres tandety 


produkowanej w olbrzymiej ilości, dziś 
ilość filmów nie może decydować tylko 


ich jakość — kończy Russett. 

Jak wynika z tego oświadczenia, oczek 
wać należy już w najbliższej przyszłość 
zmiany sposobów produkcji filmów w Ame 
ryce, a co zatem idzie i na całym Świerie 
Jeśli Amerykanie zastosują taktykę Rus 
retta, to bedzie to z korzyścią również i 
dla właścicieli kin w Polsce, którzy jnż od 
dawna narzekają na ztlew rynku obrnza 
mi zagranicznemi przeciętnej wartości ł na 
brak filmów dobrych. 


Podsłuchane. 


PARAFRAZA. 
— Nachodzą mnie rozmaite myśl, Bo! 
ku. 
— Jakie, kochanie? 
— Chciałabym wiedzieć, czy jesten: 
pierwszą panną, której pieniądze kochasz! 


FILMOWANA POWIEŚĆ. 


Dwani literaci spotykaja się w cwkierni. 

— Skad wziąłeś mhterjał do twojej dru 
viej powieści? 

— Qbeirzałem film. który zrobiona 
ź mojej pierwszej powieści. 


PODEJRZANA HISTORIA. 


Fela kapie sie w rzece, na Jetniskn. — 
W pewnej chwili traci grunt pod nosarń 
i zaczyna tonać przed oczyma przerażone! 
marki. po chwili znika znnełale w wodzie. 

Jakiś młodzieniec. którv sts? o»ogal. 
zrzuca z siebie ubranie i wsknkuje dn wo- 
dv. hy rhtować tonaca. Po dlugich. okrop 
nych minntach wyczekiwania, wypili wa 
wreszcie z dziewczę mna powierzchnię 
Na brzemm zgotoweno mu owrcia. t>iko 
matka odzywa sir da ninco tenem osi setym, 
patrząc nań badawczo: 

— (nt m dłogo br! pan £ moją córkę 
pod woda! ay? 
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